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“Magazyn Wileński"- w pełnym, szczupłym, składzie...

..... Czas leci nieubłaganie, za  progiem 
- ju ż  nowe stulecie, za  rok - nowe tysiąc­
lecie. . .Rocznice, ju b ileusze...H uczne i 
wyciszone - w  zależności od tupetu, bra­
wury, bądź nobliw ego usposobienia jubi­
lata ....

“M agazyn  W ileński” , niezależne pi­
smo Polaków n a  Litw ie, jedyny koloro­
w y miesięcznik polski (na obszarze nie 
tylko litewskim ), obchodzi swoje 10-le- 
cie.

O tym, w  jakich warunkach “M aga­
zyn. . się urodził, jak  funkcjonuje i -  co 
dalej - rozm awiam  z  redaktorem naczel­
nym M ichałem  M ackiewiczem .

“M agazyn W ileński”  przyszedł n a  
świat na  przełom ie roku 1989/1990, w 
czasach - również przełomow ych... 

“M agazyn Wileński” zarejestrowano

Rektorzy - przeciwko —

Adamkus podejmie
W  ciągu na jb liższy ch  10 d n i p re ­

zyden t V aldas A d am k u s p odejm ie de­
cyz ję  w  sp raw ie  p o d p isa n ia  lu b  nie 
u staw y  o budżecie  n a  ro k  przyszły.

Urząd prezydenta tę  ustaw ę otrzymał 
wczoraj w  południe. Jak poinform ow a­
ła  rzeczniczka prasow a przyw ódcy pań­
stw a Violeta Gaiźauskaite, obecnie za­
poznają  się z  n ią  eksperci gospodarki. 
V. Gaiźauskaite powiedziała, że po prze­
studiow aniu ustaw y o budżecie  roku 
2000 oraz zapoznaniu się  z wnioskami 
specjalistów , prezydent ostatecznie za- 
decyduje, czy m a ją  podpisać.

V. Adam kus niejednokrotnie powtó-

18 czerw ca  1989 ro k u . O d połow y 
sierpnia tegoż roku rozpoczęła s ię pre­
numerata. 1-y numer “Magazynu Wileń­
skiego” ukazał s ię  6 stycznia 1990 r. 
N akład wynosił naonczas 43 tys. eg­
zemplarzy. D la nas, zespołu redakcyj­
nego, była to  w ielka radość, wspaniałe 
święto. Już wkrótce przekonaliśmy się, 
że d la  czytelników - również.

MJa k o  pierw sza 
zap re n u m e ro w a ła 

nas J a p o n ia ...”
“M agazyn W ileński” zakładaliśmy 

przede wszystkim z m yślą o  nas, Pola­
kach zamieszkałych n a  Litwie. Najwię­
cej czytelników, prenumeratorów mie­
liśmy w  W ilnie i na W ileńszczyźnie. 
N iebawem  jednak się okazało, że dru-

Fot. Marian paiuszKiewicz 

gie tyle czyta nas nie tylko w  całej Li­
twie, ale też  za  m iedzą - na Białorusi, 
w  Łotwie, w  Po lsce .. .Że czytają nas 
niemal na całym świecie, to znaczy tam, 
dokąd los zarzucił naszych rodaków, 
Wilniuków. Że - prenum erują nas bi­
b lio tek i, w yższe u czeln ie  licznych 
państw i krajów.

Jako p ierw sza zaprenum erow ała 
“Magazyn Wileński” Japonia. Dziś, jak 
ju ż  powiedziałem, “M agazyn.. .” docie­
ra do licznych zakątków świata, są  to: 
Australia, Kanada, Stany Zjednoczone 
Am eryki, Brazylia, Francja, Austria, 
Włochy, Anglia, Niemcy, Rosja, Cze­
chy, Rumunia, Węgry, Słowacja, Moł­
dawia, Ukraina...

(Dokończenie na  str. 8)

TV - Rozm aitości
Chiński lekarz opracował nową 

metodę leczenia raka, która może zli­
kwidować komórki nowotworowe w 
ciągu kwadransa.

Drożeją usługi poczty -

Nowa seria 
zn a c zkó w  pocztowych

O d początku przyszłego roku, gdy wejdą w ży­
cie wyższe taryfy usług pocztowych, poczta litew­
ska em itu je  now ą serię znaczków pocztowych 
masowego użytku (standardow ych), na k tórą  się 
złoży 5 znaczków. . ^

3 stycznia wejdą do obrotu znaczki pocztowe o 
cenie nominalnej 10 ct, 20 ct, 1 Lt, 1, i >
Lt. Pierwszy znaczek wydrukowany zostanie w na-

_______ ' ' — — ■— :—  ------—---------- -- kładzie 1 min egzemplarzy, pozostałe - po poi mi-

decyzję w sprawie “ubogiego” budżetu
■ M T  SP°p d̂ S "  z wejściem w życie n o ^ c h  

taryf z  dniem 1 stycznia wysłanie listu o wadze do 
M g  będzie kosztowało l.L t, natomiast o w a to  od
20 do 100 g -1 ,4  Lt. Wysłanie pocztówki lub kartki 
będzie kosztowało 80 c t  P o s ła n ie  druków o w a-
f e d c 2 0 g - l  Lt,,natomias«drukówwwadzeodT20

do 100 g -1 ,4  Lt. ______________

rzy ł sw oje zasadnicze założenie, że 
u staw ę o budżecie, zapew niającą sta­
b ilizację polityczną i finansow ą p ań­
stwa, zam ierza zaaprobow ać Jeszcze  
w tym  roku . Jak  p o w ied zia ła  jeg o  
rzeczniczka prasowa, w  tym  celu trze­
b a  pracow ać “i w  dzień i w  nocy . 
O bok Ustawy o budżecie na rok przy­
szły w płynęły też  projekty innych ak­
tów praw nych, ale obecnie priorytet 
ma właśnie ustaw a o budżecie.

Ostatnio podczas przygotowania 
pro jektu  ustaw y o budżecie na rok 
przyszły przywódca kraju żywo inte­
resował s ię  nim, zasięgał opinii rzą­

dzącej partii konserwatystów, chade­
cji oraz partii opozycyjnych. Zdaniem 
prezydenta, ustaw a nie odzwierciedla 
całej niezbędnej reformy, ale przy­
wódca kraju pozytyw nie ocenia opar­
cie ustawy na realnych możliwościach 
państw a (planowany deficyt “ubogie­
go” budżetu państw a sięga 800 min 
L t) ."  t

Bodajże najbardziej nie akceptu­
j ą  ustaw y o budżecie roku 2000 rek­
torzy w yższych uczelni. Apelują oni 
do przywódcy kraju, aby tej ustawy 
n ie podpisał. W przeciw nym  razie 
g rożą dużym^strajkam i. (ELTA)

Sentencja dnia
Człowiek to  je­

d y n e  s tw o rz e n ie , 
k tó re  wie, że je s t 
samotne.

Octavio Paz

G o s p o da rka

Pocopotek
Kolum na dla najmłodszych na­

szych czytelników, a w mej - życze­
nia świąteczne, wiersze i bajka autor­
stwa dzieci z  Niemenczyna, Starych 
Trok, Turgiel. Jest też rebus i opis 
wizyty w “KW” klasy 1 a ze szkoły im  
Jana Pawła II.

R e p o rta ż
Jakie napoje można wyproduko­

wać wykorzystując wodę z  podwileń- 
skiego źródełka.

Jubileusz “Magazynu Wileńskiego”, zapowiedź pierwsza. . . —- 1......... WSBk £ ■■■■ n iim e r z e :100 lat 10-latkowl! Ak tu a ln o śc i
Co można usłyszeć i zobaczyć w 

S olecznikach  w  ostatn ich  dniach 
przed Nowym Rokiem?

Tegoroczny kryzys będzie jeszcze 
odczuwalny przez następne lata. Su­
mując ju ż  dziś można powiedzieć, że 
Litw a straciła kilka lat rozwoju..* 
Przyjęty wyłącznie głosami partii rzą­
dzącej budżet na rok przyszły faktycz­
nie pogłębia recesję w państwie - pi­
sze m. in. w  kom entarzu poseł na 
Sejm R L Artur Płokszto.
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Państwowa Inspekcja Bezpieczeństwa Energetyki Atomowej w 
ostatnim dniu tego roku oraz pierwszym dniu roku następnego orga­
nizuje dyżur centrum  aw aryj nego w celu kontroli bezpieczeństwa 
Ignalińskiej Elektrow ni Atomowej o raz  grom adzenia inform acji o 
stanie naszej siłowni atomowej i obiektów jądrowych innych krajów  
na przełomie wieków.

Centrum awaryjne Państwowej Inspekcji Bezpieczeństwa Energe­
tyki Atomowej informacji telefonicznej w Wilnie udzielać będzie pod 
numerem telefonu62 4 1 41,tel. kom. 8 298 44074.

Solidarny Sejm
Posłowie na Sejm i pracownicy kancelarii sejmowej zareagowali 

na inicjatywę-propozycję rządu Andriusa Ku biliusa, aby pracownicy 
instytucji adm inistracji państwowej z własnej woli wzięli bezpłatny 
urlop świąteczny.

Ponieważ posłom zgodnie z prawem urlopy nie są  przewidziane, 
wielu parlamentarzystów w celu poparcia inicjatywy rządu złożyło po­
dania w wydziale finansowym kancelarii sejmowej o przelanie czwartej 
części grudniowego wynagrodzenia do budżetu państwa.

Nafta płynie
Term inal Butinge, należący do koncernu “M aieik iij n a fta” , po 

trzytygodniowej przerwie wznowił pracę.
Do jego platformy przycumował i obecnie jest załadowywany siód­

my tankowiec. Jest to statek “Almare Ottav”, pływający pod banderą 
włoską, który z Butinge zabierze około 90 tys. ton eksportowanej przez 
Rosję ropy. W  strefie cumowania terminalu mniej więcej w  odległości 
20 km od brzegu na załadunek czeka ju ż  tankowiec “M oscow River”  
pod liberyjską banderą, który zabierze 100 tys. ton ropy.

10 trolejbusów
W czoraj z p a rk u  trolejbusow ego n r  1 w  W ilnie uroczyście od­

prowadzono w pierwszy rejs ulicami stolicy 10 nowych trolejbusów  
“Skoda” z tablicam i świetlnymi, wskazującym i trasę.

Samorząd m. Wilna zgodnie z um ową z czeską firm ą “Skodaek- 
sport” w tym roku nabył 23 trolejbusy.

Młodym talentom
W  ratuszu  stołecznym  odbyła się pierw sza dobroczynna akcja  

dzieł sztuki “M łode W ilno” .
Organizatorzy aukcji - Klub Wileński i Fundacja Rolandasa Paksa- 

I sa - mieli na celu zachętę młodych plastyków wileńskich oraz groma­
dzenie środków na program pomocy młodych talentów naszego m ia­
sta. N a aukcji zakupiono wszystkie z 55 przedstawionych prac. Ich 
autorami jest 44 młodych plastyków.Za prace te zebrano około 17 tys. 
litów. Najdrożej - za 1500 Lt sprzedano obraz studenta katedry m alar­
stwa Wileńskiej Akademii Sztuk Pięknych Andriusa Adomavi£iusa 
“Latarnie” .

Granica bez kolejek
Kierow nicy litewskich i łotewskich sh iib  granicznych i celnych 

liczą na zlikwidowanie kolejek dzięki wdrożeniu nowego trybu  pracy  
na m iędzynarodowym przejściu granicznym  Saloćiai - Grenctale.

Sedno nowości polega na tym, że od 12 stycznia 2000 r. funkcjona­
riusze policji granicznej obu krajów będąpracowali wspólnie i spraw­
dzali tylko wjeżdżające do ich kraju osoby oraz pojazdy.

Uslngl blpoteczne
W  przededniu roku 2000 C entralna H ipoteka zaczęła świadczyć 

nową usługę dla wszystkich abonentów “O m nitelu” .
Po wykręceniu numeru 900123 m ożna się dowiedzieć, czy plano­

wane do nabycia parcela, dom, mieszkanie, samochód nie są  zastawio­
ne. W  tym celu należy znać kod identyfikacji majątku. Cena minuty 
rozmowy -1,50 L t

E g li na brodzie
Po raz  kolejny siłę swej b ro d y  bezpośrednio w ete rze  Telewizji 

Litewskiej sprawdzi piwowar ze Żm udzi A ntanas Kontrim as.
, Podczas audycji “Labas rytas”  w  piątek rano w łasną brodą spró­

buje unteść dziennikarkę “Panoramy” Egle Bućelyte. Agencja “Fac- 
tum” odnotowała pierwszy rekord A. Kontrimasa - ten mocarz na wła­
snej brodzie uniósł 50-kilogtamowąbeczkę piwa.

(ELTA)

- Otwarto wystawę

“ Chrześcijaństwo w  sztuce litewskiej”
W czoraj w  W ilnie w  M uzeum  

Sztuki Użytkowej otw arto wysta­
wę w  ram ach  p rogram u tysiącle­
cia  L itw y “C hrześc ijaństw o  w 
sztuce litew skiej” . W ystaw a po­
święcona je s t  jubileuszow i 2000- 
lecia  u ro d z in  C h ry s tu sa  o raz  
750-lecia k oronac ji k ró la  L itw y 
Mendoga.

Przemówienie podczas uroczy­
stości otwarcia wystawy w ygłosił 
jej patron, prezydent republiki Val- 
das Adamkus. Pięknym wzorem 
w spółpracy K ościoła i Państw a 
nazw ał tę  wystawę w  sw ym  prze­
mówieniu przewodniczący Jubile­
uszow ego K om itetu 2000-lecia

E p isk o p atu  L itw y, a rcybiskup 
w ileń sk i, m etro p o lita  A udrys 
Juozas B aćkis. W ystaw ę pobło­
go sław ił p rzew odniczący  E p i­
skopatu  Litw y, a rcybiskup ko­
wieński m etropolita Sigitas Tam­
kę vićius. O rganizatorom  w ysta­
w y i k u sto szo m  p o d z ięk o w ał 
m in ister k u ltu ry  A runas Beksa.

Pod dźw ięki p ieśn i k ró lew i­
cza św. K azim ierza, w ykonyw a­
nej w  języ k u  litew skim  przez so­
listów  chóru  “A id ija” z  p ło n ą ­
cym i św iecam i w  rękach  goście  
u czestn iczący  w  o tw arc iu  w y ­
staw y  w prow adzen i zosta li do 
sali. Z  e k sp o zy cją  zapoznał dy-

Po Nowym Roku mieszkańcom będzie “gorąco”

Prezent 2000
R ząd  zam ierza  un ieść  ulgę 

VAT za  ogrzew anie. N a  ju trz e j­
szym posiedzeniu rządu  om aw ia­
ny będzie przygotowany przez Mi­
n is te rs tw o  F in an só w  p ro je k t ,  
przew idujący  zmniejszenie o  po­
łowę stosowanej dla mieszkańców 
ulgi VAT od  początku  ro k u  2000 
do  1 czerw ca -  z  18 do  9 proc.

Po przyjęciu tej uchwały w y­
datki na  ogrzewanie dla każdego 
członka rodziny w  sezonie grzew­
czym  przeciętnie wzrosłyby m ie- 
sięcznie.,0 3,5 L t

Od 1 czerwca przewidziane jest 
całkowite zrezygnowanie z  ulgo­
wego podatku od wartości doda­
nej. W tedy to  wydatki na  jednego 
członka rodziny  za  ogrzew anie 
przeciętnie wzrosną o 7 L t

Według obliczeń Ministerstwa 
Finansów, po zniesieniu ulgi VAT 
budżet państwowy zaoszczędziłby 
około.60 min Lt, a wydatki budże­
tów  sam orządow ych w zrosłyby

mniej więcej o  30 min Lt. Te zmia­
ny uwzględnił ju ż  przyjęty przez 
Sejm budżet roku 2000.

Dostawcy ciepła w  rachunkach 
za ogrzew anie wskażą sum ę do 
opłaty włącznie z  VAT, wyodręb­
niaj ą c z  niej rekom pensow aną 
część taryfy.

Do poczyn ien ia  tego  kroku 
rząd  sk łan ia  M iędzynarodow y 
F undusz W alutowy, zalecający  
zrezygnowanie z  rekompensat dla 
wszystkich mieszkańców.

Zwiększone wydatki za  ogrze­
wanie będą kompensowane zgod­
nie  z ustaw ą rekom pensow ania 
wydatków na ogrzewanie mieszka­
nia (domu prywatnego),, gorącą i 
zim ną wodę dla mieszkańców o ni­
skich dochodach.

Podatek od wartości dodanej za 
ogrzewanie został wprowadzony w 
okresie rządów LDPP i dotychczas 
pokrywany był z  budżetu.

(ELIA)

Wyrazy głębokiego współczucia

Irenie Zacharewskiej
z powodu zgonu Brata

składa zespól pracowników 
Szkoły Podstawowej w Płacieniszkach

rek to r M uzeum  Sztuki Rom ual- 
das Budrys.

W  otwarciu wystawy uczest­
niczyli przewodniczący Sejmu Re­
publiki Litewskiej Vytautas Lands- 
bergis, członkowie Sejmu i rządu, 
hierarchowie Kościoła na Litwie, 
księża, zakonnicy, ambasadorowie 
i konsulowie, przedstawiciele świa­
ta kultury, sztuki, nauki.

W ystawa czynna będzie do 30 
października 2003 roku. Rokrocz­
nie 6 lipca - z okazji święta korona­
cji Mendoga i 23 grudnia - z  okazji 
Bożego N arodzenia ekspozycja 
wystawy będzie odnawiana.

(ELIA)

Z ło t e  b ra n d y  “ A lit y ”
Brandy spółki alkoholowej “AB- 

ta”  oraz wino gronowe “Bon AmT’ 
na m iędzynarodowym konkursie 
wyróżnione zostały medalami

N a  k o n k u rsie  “N ajlep szy  
szampan, wino i koniak roku", któ­
ry się odbył w  dniach 15^19 listo­
pada br. w  M oskwie brandy “Ali­
tą” oceniono złotym medalem, na­
tomiast białe i czerwone wino gro­
nowe “Bon Ami”  - srebrnym, po­
in fo rm ow ała  p rzedstaw ic ie lka  
spółki M odesta Tarasauskiene.

“Alitą” w  ciągu 11 miesięcy br. 
sprzedała napoje alkoholowe war­
tości 67,298 min Lt i zarobiła 5,66 
m in Lt czystego zysku. (BNS)

D R A U D I M O
K O M P A N I J A

O l L I N D R A
Joint Stock Insurance Company

NASZE UBEZPIECZENIE- 
GWARANCJĄ WASZEJ 
POMYŚLNOŚCI

Vilnius, Jasiński o g.16 
Tel.(22) 61-19-00, 
Fax.(22) 61-09-37

—- —    —--------Za zasługi dla Wilna

Wręczono statuetki Św. Krzysztofa

Po raz drugi w  ratuszu za szczególne zasługi dla Wilna wręczono statuetki Świętego Krzysztofy -patrona naszego 
miasta. Tym razem przyznano 9 statuetek, które wręczył mer Wilna Juozas Imbrasas. Wśród wyróżnionych sąm. in 
spółka Wilniaus vingism (za osiągnięcia w  dziedzinie przedsiębiorczości), Litewski Międzynarodowy Festiwal U F E  
(za osiągnięcia kulturalne), prof. Algimantas Raugeló z  wydziału medycznego chorób dziecięcych Uniwersytetu 
Wileńskiego, Jurgis Kairys - btnik, który zadziwił wilnian przelotem pod 10 mostami miasta, Antoni Mikulski - 
komisarz służby badania przestępstw kryminalnych Wileńskiego Komisariatu Policji Kryminalnej (za wykrycie 
całego szeregu ciężkich przestępstw). Fot. ELTA

_ _ _  _  _ Środa, 2 9 grudnia 1999r.

K R AJ

TeUfaks 370 2 752495 
, E-mail:arsvlva4postomnltcl.nct

Liubarto 17, Vilnius 2004, Lietuva U R L:J

HOTEL AD6 VIVA

Nowy hotel w pobliżu Sejmu A

Pięć nowoczesnych H 
komfortowo urządzonych ’ 

ap artam en tó w . 
Sala konferencyjna 

Parking strzeżony 
Łączność: telefon, faks, 

internet 
Ś n ia d an ie ;

1 /J *  Visa, EC/MC, Globus
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Trudno mieć do nas pretensje...
Z  p r z y k r o ś c ią  m u sz ę  

s tw ie r d z ić ,  ż e  p o d a w a n e  w 
„ K u r ie rz e  W ileń sk im ” In fo r­
m a c je  d o ty c z ą c e  f e s t iw a lu  
„K w ia ty  P olskie” a  zw łaszcza 
u sto su n k o w an ia  się W ydziału  
K u l tu ry  i S z tu k i S a m o rz ą d u  
r e jo n u  w ile ń s k ie g o  d o  teg o  
św ięta n ie  są  zgodne z  rzeczy­
w is to śc ią .

P an  Jan M incew icz zarzucą 
nam  w  n r  240 „K.W .”  , i ż  n ie  
zw róciliśm y żadnem u zespołowi 
k o sz tó w  d o jazd u  n a  im prezę. 
Pani H alina  Jotkiałło  p isze , że 
n ie  wszystkie zespoły otrzym a­
ły  po  50 litów  n a  paliwo...

Chcę poinformować czytelni­
ków „K.W.”, że wszystkie zespo­
ły, które są  na  ewidencji Wydziału 
Kultury i Sztuki podały odpowied­

nie dokumenty na opłatę za trans­
port (mają być szczegółowe roz­
liczenia z  księgowością) obieca­
ne pieniądze otrzymały. Poza tym 
samorząd rejonu finansował pra­
ce  przy uporządkowaniu teryto­
rium, gdzie festiwal się odbywał.

Pomijając powyższe wydatki, 
m uszę w spom nieć o u trzym aniu 
zespołów. S ą  to  p łace dla  specja­
listów  i dyrektorów dom ów  kul­
tury, koszty utrzym ania budyn­
ków, na których bazie te  zespoły 
e g z y s tu ją  -  e le k try c z n o ś ć , 
ogrzewanie, usługi telekom uni­
kacyjne itd. N ależy w  tym  m iej­
scu rów nież nadm ienić, że  orga­
nizujem y w ie le  rejonowych im ­
prez kulturalnych, jak  na przykład 
dożynki, kierm asze kaziukow e, 
p rze g lą d y  z e sp o łó w  k o lę d n i­

czych i in. Jako gospodarze i 
organizatorzy finansujemy je , a 
przecież budżet samorządu jest 
bardzo ograniczony.

Skoro g łów nym  i jedynym  
organizatorem  „K w iatów  P o l­
skich”  jes t pan Jan M incewicz, 
którego napraw dę szanuję, a  któ­
ry nikogo nie zaprosił do współ­
organizowania imprezy, to trud­
n o  m ieć  do  n as  p re te n s je . A 
zresztą, o  ile wiem, Stowarzysze­
n ie  „W spólnota Polska” corocz­
nie przydziela niem ałą kwotę pie­
niędzy na ten cel, ale n ik t w ga­
zecie o  tym  nie  wspom ina, jak  są 
one wykorzystyw ane...

E dm u n d  Szot 
kierownik Wydziału 

Kultury i Sztuki 
Sam orządu rejonu wileńskiego

R eform a-----

“ Saulelydźio komisija”
“ S aulelydźio k o m isija”  po­

s ta n o w iła  od  p o d s ta w  z re w i­
dow ać fu n k cje  w szystk ich  m i­
n i s te rs tw  o r a z  d z ia ła ją c y c h  
p rzy  n ich  insty tuc ji.

Jak  po posiedzeniu kom isji 
poinform ow ał prem ier Andrius 
K ubilius, jedno  m inisterstwo z o ­
stało Wybrane jako  próbne, po­
zostawiając m u tylko działalność 
strategiczną.

Prem ier powiedział, ż e  nie­
potrzebne bądź pow ielane funk­
cje  przekazane z o s ta n ą  innym  
m in is te r s tw o m  a lb o  z o ś ta n ą  
sprywatyzowane. Zrewidowany 
b y łb y  ró w n ież  m ają tek  m in i­
sterstw  poprzez przejęcie niepo­
trzebnego d la  ich pracy m ienia, 
ja k  dom y wypoczynkow e, w ille 
itp.

“Chcielibyśm y przyjrzeć się 
m in is te rs tw u  ja k  n a jg łę b ie j ,

osobno rozpatru jąc działalność 
każdego pododdziału oraz  wgłę­
biając się  w  to, dlaczego ta  bądź 
inna funkcja jes t pełniona p rzez 
państwo” , stw ierdził A . Kubilius.

W  celu zrealizow ania zasad 
k o n k u re n c ji o ra z  s tw o rz e n ia  
użytkow nikow i m ożliw ości oce­
ny  działalności finansow anych 
przez państw o instytucji; “Saule­
lydźio kom isija” w  najbliższym  
czasie zaproponuje pro jekt je d ­
nolitego  system u kontro li bez­
pieczeństw a produkcji spożyw ­

czej.
I chociaż przewodniczący ko­

m isji, sek retarz  stanu A lgirdas 
Śem eta n ie  pow iedział, ile ta  re­
form a zaoszczędzi środków bu­
dżetu, były  m inister reform  ad­
m inistracyjnych i sam orządów  
Sigitas K aktys zaznaczył, że  po 
uregulowaniu działalności insty-

Choinka z sadu Jadwigi i Feliksa Wołosewiczów ozdobą Solecznik

C o m ożna  usłyszeć i zoba­
czyć w  Solecznikach w  ostatnich 
dniach  p rzed  Nowym  Rokiem ?

M ożna  usłyszeć , że  ludzie 
pozostali bez  pracy i bez p ienię­
dzy. A  jednocześnie  m ożna uj­
rzeć  życzliw e uśm iechy na twa­
rzach , u jrzeć  k o lejk i po  św ią­
teczne zakupy w  sklepie. Nasi 
ludzie nie  tracą  otuchy w  dowol­
nej sytuacji. G dzie na przykład 
m ożna w  naszych czasach za  dar­
m o posłuchać dobrego koncer­
tu? W  Solecznikach, w  drugim  
dniu Bożego Narodzenia. Admi­
nistracja sam orządu zafundowa­
ła  dla m ieszkańców  m iasteczka 
koncert “ G ala piosenki b iesiad­
nej” , a zaprezentow ały jązesp o - 

' ły  “ S o lczan ie” , “D ru żb an ci” , 
“ Stary, ale ja ry ” z W ilna. Tego 
w ieczora było  w esoło w  m iej­
skim Dom u Kultury, panowała 
tu  rodzinna atm osfera.

N asz człow iek  potrafi zna­
leźć wyjście w  dowolnej sytu­
ac ji. N p . na leża ło  ustaw ić  w 
o ś ro d k u  re jo n o w y m  p ię k n ą  
choinkę. W szak zbliżający się 
Now y Rok jes t niezwykły! Po 
otrzym aniu zadania służba ko­
m unalna długo poszukiwała cho­

inki w  lasach. Św ierkow e lasy 
zaatakow ał ko m ik  i trudno było__ 
znaleźć ddpow iednie drzew ko. 
Z n a lez io n o  w re sz c ie  w e  w si 
Stare R akliszki w  pobliżu  Bu- 
trym ańc, w  sadzie Jadw igi i Fe­
liksa  W ołosewiczów. Tw ierdzą 
on i, że  d rzew k o  ro sło  37 lat, 
niekiedy je  naw et polew ali, żeby 
n ie  uschło. Ze sm utkiem  gospo­
darze pożegnali s ię  z  p iękną  jo ­
dłą, a le chcieli też, żeby je j urok 
podziw iali też  solczanie. Zagro­
da W ołosewiczów m ieści się na 
skraju  lasu  i codzienn ie  m ają  
piękny w idok. D o Solecznik od­
wieźli cho inkę robotnicy spółki 
“Tvarkyba” . Jeden z  nich - A n­
toni C im osz tw ierdzi, że  aż  ser­
ce się krajało, gdy w iózł choin­
k ę  p rzez  nie  zaorane na z im ę 
pola, obok dom ów  z  zabitym i 
oknami. M iasto rzeczywiście w 
znacznym  stopniu przyczyniło 
się  do tego, że tak źle żyje się 
teraz na wsi. Nasi ludzie potra­
fią  jednak poradzić w każdej sy­
tuacji. P rzew odniczący spółki 
rolnej “ B utrim onis” W ojciech 
Szyłko tw ierdzi, że w ładze w 
W ilnie ju ż  dawno nie wspomi- 
na jąospółkachjp lnychjjakgdy-

Z okazji Świąt Bożego Narodzenia i Nowego Roku Wiel- 
kiemu Mistrzowi Zakonu Świętego Stanisława, Wielkiemu 
Księciu Polskiemu Zdzisławowi Czajkowskiemu oraz Brac­
twu Zakonnemu najserdeczniejsze pozdrowienia i życzenia 
osiągnięcia nakreślonych celów oraz szczęścia i powodze­
nia w życiu osobistym

składa przeor Kapituły Zakonu Świętego Stanisława 
na Litwie, Wielki Książę Litewski 

Rimantas Stanaitis

tucji nadzorczych rynku, m ożna 
liczyć na roczną  oszczędność 8- 
10 m in litów.

Do reformy nadzoru rynku zo­
bowiązuje wchodząca w  życie z 
dniem 1 stycznia 2000 r. Ustawa 
o bezpieczeństwie produkcji spo­
żywczej, przewidująca reorganiza­
cję  instytucji kontroli, poprzez 
skoncentrowanie nadzoru nad ar­
tykułami spożywczymi w jednej 
instytucji - Inspekcji ds. Żywno­
ści, natomiast kontrolę artykułów 
niekonsumpcyjnych należy zlecić 

odpowiedniej inspekcji.
Obecnie dublowana jes t pra­

ca  inspekcji hig ieny  i jakości, 
służby weterynaryjnej oraż in­
nych instytucji kontroli:

P o  z rea lizo w an iu  re fo rm y  
zmniejszyłaby się ilość instytu­
c ji  k o n tro lu ją c y c h , a  l ic z b a  
urzędników  -  ó  2 tys. (ELTA)

Szanowna Redakcjo 
„Kuriera Wileńskiego”!
W  imieniu Zarządu i  Członków Oddz. ZPL w Dru- 

skiennikach przesyłam y najserdeczniejsze, najlepsze ży­
czenia Św iąteczne i Noworoczne!

Oby Święta byty zdrowe, spokojne, a nadchodzący 
Rok Milenijny przysporzył P aństw ujeszcze więcej suk­
cesów  w  pracy i  powiększeniu nakładu gazety!

Jesteśm y peini uznania i  wdzięczności za  pismo, które 
doskonale spełnia swoje zadanie informacyjne, kulturowe 
i  oświatowe, gdyż Jest wszechstronne i interesujące.

Jednocześnie bardzo prosimy o zam ieszczenie ser­
decznych życzeń  W esołych Świąt i  Szczęśliwego No­
wego 2000Roku wszystkim  Oddziałom ZPL, Akcji Wy­
borczej i  ich Zarządom. Niech Bóg doda im sił do ofiar­
nej społecznej pracy dła dobra Polaków, dla trzymania 
u  nich ducha narodowego.

Łamiąc się opłatkiem w Wigilię, catym sercem  jeste­
śm y ż e  Stowarzyszeniem  „ Wspólnota Polska "jak rów­
n ież z  wielką rzeszą Rodaków z  Macierzy, naszych dar­
czyńców. Łączym y się z  Wami kolędując:

„Podnieś rękę Boże Dziecię błogosław Ojczyznę miłą. 
W dobrym zdrowiu, w dobrym byciu 
wspieraj nas zawsze Twą siłą!”

' Z szacunkiem prezes Paulina Lipowicz, 
sekretarz Ludmiła Wołkomka i Bolesław Sienkiewicz z AWPL

Ludzie są pogodni
by  w ogóle ich nie  było. A  jed ­
nak  są! S to osób m a p racę  w 
“Butrim onis” . I  zarobek, i gwa­
ran c je  so c ja ln e. S półka ro lna  
płaci państw u ponad 200 tys. Lt 
podatków  rocznie. Tyleż pienię­
dzy płaci dla SoDry. A  tym cza­
sem  państw o kom plikuje życie. 
N ie zapłaciło  72 tys. subsydiów, 
dłużne są  kom binaty m ięsne i 
zbożowe. Przez kilka lat nie było 
zwłoki z  wynagrodzeniem za pra­
cę , a teraz, przed Now ym  Ro­
kiem  ludzie otrzym ują pieniądze 
z opóźnieniem . Ale nasi ludzie 
nie  ulegają nastrojom . N a  Nowy 
Rok będzie wesoło i w  Butry- 
m ańcach, i w  Starych Raklisz- 
kach, skąd przybyła 17-metro- 
w a choinka, najpiękniejsza ze 
w szystkich, jak ie  tu  k iedykol­
w iek stały. K ierow niczka rejo­
nowego wydziału kultury Zofia 
G riaznow a poinform ow ała, że  
przez całą  noworoczną noc przy 
choince i w miejskim domu kul­
tury będą się odbywały koncer­
ty, dysko tek i dla dorosłych  i 
m łodzieży - aby wszystkim było 
wesoło w tę niezw ykłą noc.

P io tr  Ryngiew icz 
Soleczniki

Polski Zespół Artystyczny 
Pieśni i Tańca “Wilia”

zaprasza na koncert w dniu 30 grudnia 1999 r. na godz. 
18.00 do Pałacu Kultury Związków Zawodowych z okazji 
zakończenia 1999 roku.

W czasie koncertu chętni będą mogli wpłacić składki 
na ustawienie pomnika dla wielce zasłużonego choreogra­
fa zespołu “Wilia” i kultury polskiej na Litwie śp. Zofii 
Gulewicz. _

Bilety można nabyć we wszystkich szkołach polskich 
oraz w kasie Pałacu Kultury od godz. 13.00 do 17.00 w 
dniach pracy.

Informacja: tel. 33-12-78.

W ile ń sk i O d d z ia ł M ie jsk i Z w ią z k u  P o lak ó w  n a  L itw ie

Uprzejmie zaprasza na
świąteczną zabawę

« 2000
Na Państwa czekają Trzej Królowie, 

tańce, zabawy, konkursy, atrakcyjna loteria. 
Muzyka zarówno dla dużego, jak i dla małego. 

Z nowym programem wystąpi
zespół estradowy „Rodacy .

Im p re z a  się o d b ęd zie  7  s tyczn ia  2000 r. o 17.00 
w  P a łac u  K u ltu ry  Z w iązków  Zaw odow ych 

ul. M y k o la itisa  -  P u tin a sa  5 
Karty wstępu do nabycia w Zarządzie Miejskim, ul Pylimo 45/2. 

w Zarzadzie_Gtowiiym ZPLoraz u prezesów koi---------------: -----



AKTUALNOŚCI
Środa, 29 grudnia 1999 r.

FM  konkursu 
"Dziewczyna “Kuriera

Wielkie show na Trzech Króli
Redakcja “Kuriera Wileńskiego” 

zaprasza
6 stycznia 2000 r. w auli Domu Prasy czeka na Was wiele wesołych atrakcji 

i miłych niespodzianek. Wspólnie z Wami będziemy wybierać “Dziewczy­
nę “Kuriera” (G rand Prix), wśród finalistek konkursu typować “Dziew­
czynę publiczności”, “Dziewczynę fo to”. Przewiduje się przybycie Trzech 
Króli, występy studia m ody “Topmodeliukas” , zespołów polskich “Roda­
cy”, “Wiza”, solistów.

Bilety można nabywać w redakcji “K uriera W ileńskiego” ju ż  od  ponie­
działku (Dom Prasy, 11 piętro) w pokoju n r  1104, w godz. 9.00 -16.00 (tel. 
42-72-78). Cena symboliczna - 3 Lt. Początek im prezy o godz. 16.00.

Sponsorzy:

99

AYALSA E U P a  SOFINA/  usługi transportowe,
yynajem  autokarów  ; \  turystyczne,pedagogiczne

l o Ł w u ,
Jfcrolin1  U U m

K L V  B T  E  L E V I Z  I
KONSULAT GENERALNY RP 

W WILNIE

OOSMOPOLflAN M A R Y K A Y i
Sponsorzy nadal są mile widziani.

—  Ś w ią te c z n e  s p o tk a n ie  l u d z i  w  p o d e s z ły m  w ie k u

Opłatek w Rudomlnie

Ksiądz Zenon PatiejOnas z  każdym osobiście przełamał się opłatkiem

Św ięta Bożego Narodzenia są  i 
tym szczególnym okresem, w  któ­
rym nie powinno zabraknąć atmos­
fery rodzinnego ciepła, poczucia 
w spólnoty i  wzajemnej życzliwo­
ści. Tego potrzebują wszyscy, a  
szczególnie ludzie w starszym wie­
ku, częstokroć samotni i opuszcze­
ni. W łaśnie z  m yślą o nich 22 grud­
nia w  Rudom inie zorganizowano 
staraniem pracowników starostwa 
spotkanie opłatkowe. W  miejsco­
w ym  Dom u Kultury zebrało się 
przeszło 60 osób w  podeszłym  
wieku, najstarsze wśród nich były 
93-letnia Anna Żabiełowicz i o rok 
m łodsza M aria  W ilin. S tarosta 
gm iny rudomińskiej Tadeusz K u­
łakowski, inicjator tego spotkania, 
złożył zebranym życzenia z  okazji 
św ięta Bożego Narodzenia i nad­
chodzącego Jubileuszowego N o­
wego 2000 Roku. Proboszcz para­
fii; ksiądz Zenon Patiejunas po­
święcił św iąteczny stół, udzielił 
zebranym  błogosław ieństw a i z

każdym  osobiście przełamał się 
opłatkiem. Wręczył też wszystkim 
drobne upominki. P. Teresa Para- 
monowa, prezes miejscowego koła 
ZPL, złożyła zebranym'życzenia i 
wręczyław imieniu prezesa ZPL rej. 
w ileńskiego W aldem ara Toma­
szew skiego dary św iąteczne w 
postaci leków. Przybyły na spotka­
nie organista Jan Drutel zaintono­
w ał ko lędę podchw yconą przez 
zebranych. N ie  zabrakło też wier­
szy o różnej tematyce: bożonaro­
dzeniowej, o  Matce Bożej. Spotka­
nie to  zapewne pozwoliło zapo­
m nieć ludziom starszym o ich tro­
skach i bolączkach, z którymi się 
borykają, jak  też odczuć wzajemną 
życzliwość. Trzeba podkreślić, że 
w  Rudom inie takowe spotkanie 
odbyło się po raz trzeci. A  spon­
sorami byli właściciel piekarni „Ka­
tarzynka” w Rudom inie M arek 
R uda i właściciel sklepu spożyw­
czego Vladas Giedminas.

J a n  Lewicki 
Fot. au to r

Nowy Rok 
w gronie Polaków!
Kongres Polaków Litwy organizuje 

po raz piąty Bal Sylwestrowy, który od­
będzie się w kawiarni „Zaltvyksle” przy 
ul. Pilies 11. Są jeszcze zaproszenia w 
księgami Stanisława Korczyńskiego, 
tefl. 62-55-06.

------------ Z  obserwacji czytelnika

Nie czekajm y 
aż runie

Domy, j a k  i ludzie, starzeją, wym aga­
ją  rem ontu, a jeśli pomoc przyjdzie w  czas, 
m ogą się s tać  długowiecznym i. O tóż łu k  
dom u n r  4  p rzy  ul. T. W róblew skiego w 
śródm ieściu W ilna zagraża ludziom , któ­
rzy pod nim  przechodzą do swego podwó­
rza , j a k  też  em erytom , u da jącym  się do 
m ieszczącej się tu  insty tuc ji -  spo ry  k a ­
w ał m u ru  w  każdej chwili może runąć.

Należy się zatroszczyć, aby nie stało 
się tak, jak  na ulicy Liejyklos (Ludwisar- 
skiej), gdzie runął sufit jednego z miesz­
kań.

W szyscy doskonale wiedzą, że w  wy­
niku dużego ruchu drży jezdnia, drżą ścia­
ny najbliższych domów, w związku z  czym 
np. konstrukcje Archikatedry i kościoła św. 
Anny nasi inżynierowie musieli wzmocnić 
żelbetem. Rano i wieczorem, gdy przepe­
łnione trolejbusy i autobusy przejeżdżają 
ulicą Wróblewskiego, szczególnie niebez­
pieczny jest nadwerężony mur, który w każ­
dej chwili może runąć.

W jednym z parterowych mieszkań tego 
domu ostatnie lata swego życia spędził ba­
dacz wileńskiej architektury, inżynier J. Ka- 
marauskas, gdzie, jak  wspomina arch. L. 
Kazarinskis, spod stosu węgla wydobyto 
jego słynne rysunki. Gdyby żył dziś ten 
człowiek, z pewnością nie czekałby na nie­
szczęście i zatroszczył o  stan muru.

Yytautas Paliukaitis

Kronika kryminalna
Powiesił się

W  poniedziałek wieczorem w  areszcie 
komisariatu policji rejonu poniewieskiego 
znaleziono ciało zatrzymanego Linasa Ma- 
zaliauskasa, który się powiesił. 21-letni męż­
czyzna był podejrzewany o dokonanie ra­
bunku. Incydent bada poniewieska proku­
ratura dzielnicowa, dochodzenie służbowe 
prowadzi również policja.

G raniczny wandalizm
W  poniedziałek około południa na gra­

nicy z Białorusią patrol strażnicy Dubićiai 
zauważył uszkodzone 3 znaki graniczne. Ze 
wszystkich zerwano herby litewskie, z bia­
łoruskiej zaś strony - numery. N a jednym  ze 
znaków ostrym przedmiotem wyryto rosyj­
skie niecenzurowane słowa. Z powodu tego 
wypadku wczoraj litewscy policjanci gra­
niczni spotkali się ż białoruskimi funkcjona­
riuszami.

Nlesprzedajny
Kłajpedzkie organy praw orządności 

prowadzą dochodzenie w sprawie karnej, 
wszczętej w  stosunku do 4 mieszkańców 
Wiłkomierza, którzy próbowali za3.500 USD 
odzyskać skradziony samochód, zatrzyma­
ny przez policję portową. 8 grudnia br. funk­
cjonariusze nałożyli areszt na przywieziony 
promem “Śiauliai”  ze Szwecji jeep  toyota 
land cruiser 100. Podejrzenia co do samo­
chodu powstały po skontrolowaniu doku­
mentów, które przedstawił kierowca jeepa 
ob. Estonii 26-letni Marko Nemo. Kosztują­
cy na Litwie 200.000 litów pojazd policjanci 
zatrzymali u siebie. Kierowcę po przesłucha­
niu zwolniono. Ustalono, że samochód zo­
stał skradziony 2 grudnia w Szwecji. Po pew­
nym czasie do inspektora komisariatu poli­
cji portowej Zgłosiły się nieznajome osoby i 
zaproponowały dużą sumę pieniędzy za od-

Służbę Badań Specjalnych. W  ubiegły pią­
tek około godz. 9.30 do inspektora przyszli 
4  mężczyźni i dali mu 3.500 USD. Gdy wy­
szli z  gabinetu, aresztowano ich. Kęstutis 
Basijokas, Robertas Uźusienis, Vygantas 
Kiauliakis i W iktor Lysas są  podejrzewani 
o przekupienie funkcjonariusza. Zdaniem 
policji, zatrzymani osobnicy mogą być ści­
śle związani z  organizacjami przestępczymi 
w  Wilnie, które się zajm ują transportowa­
niem skradzionych za granicą samochodów.

Żadnych podejrzanych
Litewscy prokuratorzy m ają wątpliwo­

ści, czy uda się ustalić przestępców, którzy 
dokonali porwania biznesmena Viktorasa 
Grodisa i przetrzymywali go w niewoli 15 
miesięcy. We wtorek mija równo rok, kiedy 
Grodis został uwolniony z  rąk Czeczenów. 
Jako że nie ustalono osób odpowiedzial­
nych za wzięcie zakładnika, 28 listopada bn 
prokuratura wileńska zawiesiła sprawę kamą 
na nieograniczony okres. Sprawa zostanie 
wznowiona, jeśli zaistnieją nowe dane. W 
toku prow adzenia śledztw a dokonano 
wszystkich obowiązkowych czynności, 
przesłuchano świadków, jednak nie zdoła­
no ustalić podejrzanych. Obecnie poszu­
kują ich grupy operacyjne. Sprawę kompli­
kuje fakt, że przestępstwo zostało popełnio­
ne praktycznie w  2  państw ach, wielki 
wpływ ma również obecna sytuacja w  Cze­
czenii.

Przygotowała Irena  Litwin



Środą, 29 grudnia 1999r.

Kurs walut
Dane na 28 grudnia 1999 r. 

Banki komercyjne
Skup Sprzedaż

Snoras

1 dolar amer. (USD) 3,99 4,01
1 marka niemiecka (DEM) 2,04. 2,09
1 funt brytyjski (GBR) 634 6,49
1 złoty polski (PLN) 0,91 0,98
1 rubel rosyjski (RUR) 0,12 0,22

Hermis

1 dolar amer. (USD) 3,99 4,01
1 marka moniecka (DEM) 2,05 2,10
1 funt brytyjski (GBR) 630 637
1 złoty polski (PLN) 0,92 0,99
1 rubel rosyjski (RUR) -

yilniaus bankas

1 dolar amer. (USD) 3,98 4,01
1 marka niemiecka (DEM) 2,03 ’ 2,11
1 funt brytyjski (GBR) 633 638
1 złoty polski (PLN) Ł- '
1 rubel rosyjski (RUR) : "

O B

1 dolar amer. (USD) 3,98 4,01
1 marka niemiecka (DEM) 2,05 2,10
1 funt brytyjski (GBR) 6,40 633
1 złoty polski (PLN) 0,94 0,99
1 rubel rosyjski (RUR)

Oszczędności
Oprocentowanie roczne depozytów

dla ludności
3-mies. 6-mies. n-mies.

SNORAS

Od 1000 U  9,11% 8,76% 10,11%
Od200USD 5,77% 5,84% 6,77%
Od 500 DEM 4,19% 4,75% 5,48%
Od 500 EURO 4,19% 4,75% 5,48%

HERMIS

Od500Lt 8,0% 8,5% 9,5%
Od 100 USD 4,70% 5,20% 5,5%
Od200 DEM 2,85% 2,9% 3%
Od200EURO 2,85% ■ 2,9 % 3%

VILNIAUS BANKAS

Od 500 U  8% 8,5% 9,5%
Od500USD 4,7% 5,2% 5,5%
Od 1000 DEM 2,85% 2,9% 3,00%
Od 1000EURO 2,85% 2,9% 3,00%

1IB

Od250Lt 8,5% 9% 9 3 %
Od 100 USD 3,5% 4,5% "5 %
Odl50DEM 2% 3% 3%
Od 150 EURO 2% 3% 3%

PIERWSZA POLSKA UNIA KREDYTOWA

3-mies. 6-mies. 3-mies. 12mies.

GOSPODARKA K™s
Lenin’19: władza radziecka +  elektryfikacja. Litwa’99: władza konserwatystów + williamizacja

Krach
R ok 1999 d la  w iększości m ieszkań­

ców L itw y o kazał się w yjątkow o tru d ­
ny, po  ra z  pierw szy państw o  litew skie 
zetknęło  się z  obiektyw nym i p rob lem a­
m i gospodarczym i i, n ieste ty , okazało  
się abso lu tn ie  n ieprzygotow ane do ich 
p o k o n a n ia . T egoroczny k ry zy s będzie  
jeszcze odczuw alny p rzez  następne lata. 
Sum ując , ju ż  dziś m ożna powiedzieć, że 
L itw a  s tra c iła  k i lk a  la t  ro zw o ju . N ie 
byłoby to  jeszcze tak ie  sm utne, gdyby 
n ie  św iad o m o ść , że  d z ia ła n ia  w ładzy  
jeszcze pogorszyły obiektyw nie t ru d n ą  
sy tuację  gospodarczą państw a.

Rok recesji I błędów
M ijający rok rozpoczął się kryzysem, 

wywołanym  dewaluacj ą  rosyj skiego rubla.
Z  dnia na dzień import stał się d la Rosjan 
bardzo drogi, co doprowadziło do upadku 
naszego eksportu na W schód. Gospodarka 
państwa litewskiego jes t bardzo uzależnio­
na od obrotów handlu zagranicznego, wy­
starczy wskazać, że obroty tego handlu w 
latach przedkryzysowych były większe niż 
produkt krajowy brutto (PKB) Litwy. Z  jed ­
nej strony okoliczność ta pozwoliła utrzy­
m ać sztywny kurs lita bez większych strat 
d la  gospodarki, okazało  s ię  jed n ak , że 
znaczny spadek koniunktury w  państwach 
sąsiednich ma bezpośredni wpływ na litew­
ską gospodarkę ochładzając j ą  do niebez­
piecznego dla stabilności system u finan­
sowego poziomu, j

W spomnijmy krotko podstawowe wy­
darzenia gospodarcze Anno Domini 1999: 
oddanie kompleksu naftowego „William- 
so w i” , postępu jący  za  tym  gw ałtow ny 
w zrost zadłużenia zagranicznego Litwy, 
bankructwo banku “Litimpeks” , perypetie 
z  akcyzą na alkohol, aw a kryzysy rządowe, 
krach finansów publicznych. Idąc od koń­
ca:

- kryzys rosyjski spowodował spadek 
litew skiego eksportu  o ok. 30  proc. w 
obiegu oficjalnym, zaś w  nieoficjalnym, z 
którego utrzymywało się  ok. 15 proc. naj­
bardziej aktywnych obywateli państwa li­
tewskiego, jeszcze większy, co zaowoco­
wało drastycznym spadkiem wpływów do 
budżetu państwa, a  z  tym i wydatków na nie­
zbędne inwestycje;

- kłopoty finansowe państw a skłoniły 
do odejścia prem iera Vagnoriusa, którego 
nie licząca się z realiami polityka dopro­
wadziła do ciężkiego kryzysu gospodarcze­
go państw a, natom iast on sam  jes t zbyt 
sprytnym, żeby przyznać się do tego faktu, 
zaś jego  następca, lotnik Paksas, głównie 
latał, zwracając uwagę wyłącznie na swój 
image, dlatego naw et stosunkowo kompe­
tentni ministrowie, jak  M aldeikis czy Lion- 
ginas, niewiele mogli zrobić, by  powstrzy­
m ać kraj od staczania się w przepaść, obec­
ny rząd m ożna natomiast porównać z  po­
przednim krótko: tam ten miał słabego pre­
m iera ale dwóch silnych ministrów, obec­
ny - to silny premier, ale słabiuteńcy mini­
strowie; -

- idiotyczna polityka fiskalna państwa

spowodowała całkowite załamanie się pod­
stawowych rynków towarów akcyzowych: 
alkoholu  i paliw a. D oszło do tego, że 
mieszkańcy Litwy ze strefy przygranicznej 
z  Białorusią i Rosją pili nielitewską wód­
kę i jeździli na nielitewskięj benzynie, a 
przecież rynek ten stanowi znaczną część 
rynku litewskiego;

- zadłużenie Litwy wynosi obecnie pra­
wie 12 m ld litów, co stanowi prawie 30 
proc. PKB, z  jednej strony nie jest to dużo, 
natomiast tempo w zrostu tego jest o wiele 
za szybkie, grozi to w  najbliższej przyszło­
ści załam aniem  systemu finansowego w 
ogóle;

- bankructwo banku “Litimpeks” nie 
.sta ło  się tragedią, utrwaliło jednak nega­
tywne opinie w społeczeństwie o sekto­
rze  bankow ym  na L itw ie , zaś poziom  
oszczęd n o śc i sp o łeczeń stw a w  końcu 
roku obniżył się do ok. 6  proc. PKB, pod­
czas gdy na początku roku wynosił oko­
ło 17 proc. Tymczasem jest to wskaźnik 
wyjątkowo istotny dla rozw oju gospodar­
czego kraju, poniew aż wykazuje, jak ie są  
w łasne m ożliw ości kredytow e system u 
bankowego, bez uciekania się do pożyczo­
nych za granicą pieniędzy. Litewskie ban­
ki pracują faktycznie na nielitewskich pie­
niądzach, dlatego ewentualna dewaluacja 
lita dla nich jest równoznaczna Z niechyb­
nym  bankructwem;

- „Williams” faktycznie dobił gospodar­
kę Litwy. Nie s ą  problemem w istocie pa­
kiety akcji przedsiębiorstwa, przekazane za 
dam o Am erykanom , nie są  problem em  
kwestie zarządzania, nie są problemem pi­
loci (chociaż pierwsza burza udowodniła, 
że akurat zachwalani holenderscy piloci są 
g... warci), prawdziwym problemem są  zo­
bowiązania Litwy dotyczące zadłużenia, 
poniew aż te  2,5 mld litów zablokowały 
praktycznie możliwość następnych poży­
czek na m odernizację gospodarki kraju. 
N ie powiązani z  „Williamsem” eksperci

. zagraniczni bez ogródek pytają, czy może­
my odwołać ten kontrakt, bowiem w  innym 
przypadku nie w idzą możliwości rozwoju 
kraju.

P o d su m o w u jąc  ro k  1999 m ożna  
stw ierdzić, że był to  ro k  pełnej kompro­
m itacji władzy oraz wyjścia na jaw, że par­
tia rządząca faktycznie nie ma w ogóle ja ­
kiejkolwiek koncepcji przyszłości kraju. 
Sprzedanie wszystkiego, co ma wartość 
(„Telekomas” , teraz „Lietuvos energija”) 
oraz roztrwonienie tych pieniędzy mąjąc 
na uwadze wyłącznie sukces na wyborach, 
to nie jest jeszcze koncepcja. Obywatele 
po takich “dobrodziejstwach” pozostają 
jeszcze biedniejsi.

2000 - co dalej?
Przyjęty wyłącznie głosami partu rzą­

dzącej budżet na rok przyszły faktycznie 
pogłębia recesję w państwie. Zmniejsze­
n ie  wszystkich wydatków o 5 proc. ozna­
cza, że faktyczny obrót pieniężny w pań­
stwie spadnie o 15 proc., taki jest bowiem 
obecnie mnożnik wydatków rządowych na

Litw ie. Krótko mówiąc: pieniędzy będzie 
mniej, obrotu będzie mniej, gospodarstwa 
domowe zubożeją,

Faktycznie tragedia polega na tym, że 
w  obecnej sytuacji już  nie ma dobrych roz­
wiązań. Faktycznie każda decyzja jakiejkol­
wiek formacji politycznej jest zła dla spo­
łeczeństwa. Trzeba odwrócić tendencje w 
handlu zagranicznym. Znaczy to, że import 
musi podrożeć (bo nasz eksport stanieć nie 
może). Trzeba ograniczyć wydatki państwa. 
Znaczy to, że pojawią się nowi bezrobotni 
(a jak  inaczej?). Trzeba, mówiąc po proste­
m u, usiąść na własnąd... (niewygodnie...).
I tego, szczerze mówiąc, można było unik­
nąć, gdyby nie realizowano wariackich po­
mysłów (kompensowanie depozytów ru­
blowych, tworzenie po dziesięć niepotrzeb­
nych organizacji kontrolujących).

Co naprawdę trzeba robić?
Po pierwsze: władza powinna otworzyć 

oczy na realny stan gospodarki; po drugie: 
uznać trzeba, że jednak podstawowym ce­
lem polityki makroekonomicznej, państwa 
jest tworzenie miejsc pracy i dobrobyt spo­
łeczeństwa, a nie dobrobyt inwestorów, 
nawet najbardziej “prawidłowych”; po trze­
cie i n ie m oże pochodzenie (Ameryka) 
przesłonić kom ukolwiek rzeczywistych 
dążeń inwestorów (maksymalny zysk), bo­
wiem w takim przypadku interes taki kwa­
lifikow any je s t  w  społeczeństwie jako 
zdrada; po czwarte: oszczędzanie zacznij­
my od decydentów, nie wszystkie wydatki 
państwa wytrzymująkrytykę.

A w  ogóle to muszę przyznać, że trage­
die gospodarcze naszego państwa m ają, 
przynajmniej jeden  pozytywny rezultat: 
społeczeństwo powoli się edukuje, i to jest ̂  
bardzo ważne, bowiem, być może, w pi^y- 
szłóści oszołomy z  fantastycznymi wizja­
mi rozwoju gospodarki nie będą mieć ta­
kich szans, jak  to było dotychczas. Prawda 
jest bowiem jedna - społeczeństwo ma taką 
władzę, jaką  sobie wybiera. Jeśli zdoła oce­
nić, co jest realne i potizebne - problemy 
na pewno będą mniejsze. Miejmy nadzie­
ję, że w następnym wieku nasze społeczeń­
stwo dojrzeje w dostatecznym stopniu do 
tego, aby przynajmniej nie szkodzić sobie.

6  A rtu r PłoksZto

1 0 %  10,5 %  10,75%  11%

Depozyty - sumy ponad 12 000 Lt lub 
na term in ponad 12 mieś. oprocentowa­
nie umowne (do 12 %)

K redyty  -1 5  %

K red y ty  - “ chw ilów ki”

do 10 dni -  1,5 % 
i do 20 dni -  2,5 % 
do 30 dni — 3,0 %

Z całego świata ;

J e c h a ć , nie jechać? 
L e c ie ć , nie le c ie ć ? ...

Hamburski dziennik „Die Welt” podał, 
że w  tegoroczną noc sylwestrową wszyst­
kie składy pociągów osobowych w Niem­
czech dojadą do najbliższej stacji i godzinę 
zerową - na wszelki wypadek - przeczekają. 
Natomiast linie lotnicze „Lufthansa” są pod 
tym względem bardziej optymistyczne - ich 
eksperci twierdzą, że systemy komputero­
we samolotów i portów lotniczych zostały,
kosztem znacznych nakładów, dobrze przy­
gotowane na zmianę przełomowej daty. -

W  W ielk iej B ry tan ii w Sy lw estra  
„B ritish  A irw ays” p lanuje tylko połow ę 
lotów  zrealizow anych w ten sam  dzień 
ubiegłego roku, a 1 stycznia 2000 - o 
15 procent m niej lotów niż w Now y Rok 
1999. P rzyczyna - b rak zainteresowania 
ze strony potencjalnych podróżnych.

W Brukseli od 31 g rudnia  1999 do 
5 Stycznia 2000 trw ać będzie nieprze­
rw any  dyżur ekspertów  Unii Europej­
skiej dla zbierania w iadomości z całe­
go św iata  o zjaw iskach zw iązanych z 
k o m p u te ro w y m  „ p ro b le m e m  roku
2000” . 9

Handlow a ofensywa 
na Chiny

Źródła brytyjskie podają, że wiele fiim
z obszaru Unii Europejskiej planuje na 
najbliższtflata wzmożenie handlowej ofen­
sywy na rynku chińskim. W związku z tym 
planowane jest m.in. powołanie do życia 
W  Pekinie Europejskiej Izby Handlowej na 
wzór istniejących już tam izb amejykan- 
skiej i japońskiej. Założycielami izby bę­
dzie ponad 130 firm z Unii reprezentują­
cych różne branże, od maszynowej po ko- 
smetyczne.
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» ® e ® p ® v e K
Małym i dużym, zdrowym 

i  chorowitym, pracowitym i  
leniom, wesołym i  nadąsanym 

SZCZĘŚLIWEGO WIEKU 
NOWEGO!!! 

Jesteśmy u schyłku wieku! 
Wszyscy: i  ci, co mają lat 5  i  ci, 

co -15  i  55, nawet nasz Pocopotek, który się 
narodził tuż, tuż, Żyjmy długoJ zgodnie, 
cieszmy się każdym dniem i  każdą chwilą, 

płaczmy tylko z  radości i  kochajmy się 
nawzajem w Nowym 2000 Roku!

Świąteczne marzenia

W dalekiej Laponii mieszka 
Święty Mikołaj i Śnieżka. 
Sanie już zaprzężone, 
podarki górą złożone.

Przywiozą każdemu dziecku 
choć po jednym cukiereczku, 
może nawet i zabawki: 
książki, lalki, misie, klocki.

Czekamy całą rodziną 
na te świąteczne dziwy. 
Każdy o cudzie marzy, 
Częściej zagląda do kalenda

Święty Mikołaj na pewno 
przyjedzie!
Oczekiwane prezenty ze sobą s 
przywiezie
życząc wszystkim szczęśliwejk 
go wieku nowego 
i prenumeraty "Kuriera [ 
Wileń skiego”!

, S abina R aińska, 
S ta re  T rok i, 11 la t

CZEŚĆ, EOCOPOTKU!
Mam na imię Ania. Piszę do waszej redakcji po raz pierwszy. Wiersze 

zaczęłam pisać rok temu. Dlatego po przeczytaniu ogłoszenia o konkur­
sie pomyślałam, że mogę także wziąć w nim udział. Mam już około 35 
wierszy. Uczę się w klasie 5 i mam 10 lat. Napisałam specjalnie wiersz 
“Choinka” na tę okazję. Chcę pozdrowić ciebie, Pocopotku, i całą redak­
cję “Kuriera Wileńskiego” z okazji świąt Życzę ci zdrowia, szczęścia 
oraz jak najwięcej czytelników!

Stoi tu z samego rana. 
Zielona, wspaniała... 
Przepięknymi ozdóbkami 
Ustrojona cała.
Kolorowe bombki, 
Srebrzyste łańcuszki, 
Migocące ognie,
Różowe jabłuszka...
Na gałązkach świece 
Palą się złociście,
A na czubku gwiazda

r f - i L

Błyszczy uroczyście.
Pod choinką tą przepiękną 
Leżąjuż prezenty,
Które tam położył rano 
Nasz Mikołaj Święty. 
Choineczka nasza miła 
Życzy wszystkim dobrym dzie­
ciom
Jak najwięcej dobrych słów 
I  radości na tym świecie. 

A nna Zieniewicz, Tu rgiele

Ta klasa l a ze Szkoły Średniej im. Jana Pawła II to na­
prawdę coś niezwykłego. Tak zgodnej, miłej i wesołej klasy 
jeszcze nie dało mi się spotkać. Jestem wdzięczna pani Alinie 
Łukaszewicz, wychowawczyni pierwszaków, za zorganizowa­
nie wycieczki do redakcji “Kuriera Wileńskiego” i należyte ich 
wychowanie. Dzieciom w redakcji podobało się wszystko, ale 
komputery - najbardziej. Każdy by chciał w przyszłości praco­
wać z tymi maszynami i tylko Demin Zdanowicz powiedział,, 
ze marzy o pisaniu tekstów do naszego dziennika. Wszyscy 
bez wyjątku byli bardzo grzeczni i posłuszni, a na twarzy każ­
dego gościł radosny uśmiech. Wprost zaszokowali mnie, kiedy 
zaśpiewali i zatańczyli dla mnie piosenkę “O aniołkach z nie­
ba”. Serdeczny i szczery śpiew tych dzieci towarzyszyć mi 
będzie zawsze, kiedy będę szykować stronę “Pocopotka”. 
Dziękuję!

(Odpowiedzi lik 
szarad y  z ubiegłe­
go num eru : zagad­
ka -jeż , krzyżówka 
-bombka)

Tę bajkę napisała i przysłała do nas Emilka Zdanowicz z Niemenczyna, 
która uczy się w klasie 6 i ma 12 lat.

SZCZĘŚCIE K SIĘŻN ICZK I
Dawno temu żyła pewna księżniczka. Mieszkała w wielkim pałacu ze 

złota i srebra. Miała dużo klejnotów, niczego jej nie brakowało, ale była 
nieszczęśliwa. Nikt nie wiedział, jaki lek może wyleczyć księżniczkę. Pew­
nego razu przywędrował zwykły młodzieniec, który nie miał nic. Powiedział 
królowi:

- Ja znajdę szczęście księżniczki!
- Skoro chcesz pomóc, to proszę, ale jeżeli nie znajdziesz nic, to zetną 

ci głowę! - surowo odpowiedział król.
Młodzieniec ruszył w drogę. Spotkał staruszkę, która mu powiedziała:
- Usiądź koło strumyka i słuchaj, co powie ci woda.
Tak i zrobił. Usiadł i słuchał. Nagle rozległ się głos:
- Idź w dal, przez lasy, góry, a jeśli ktoś d  powie .wracaj"- to nie słuchaj go!
Szedł przez doliny, lasy i góry, a  wszyscy, kogo spotkał, mówili:
- Wracaj, wracaj!
Uprzedzali go, że mieszka tam d a  czarownica, ale on ich nie słuchał. 

Wreszcie dotarł do czarnego zamczyska. Zapukał do drzwi i wszedł. Było 
tu brudno i ciemno. Wszędzie pajęczyna, a  przed sobą widział długi kory­
tarz. Szedł nim i zobaczył troje drzwi. Serce mu podpowiedziało, że  trzeba 
wejść do środkowych, a  tu stoi czarownica i pyta:

- Czego chcesz?
- Oddaj szczęście księżniczki! - odpowiedział.
- Jeżeli znajdziesz, będzie twoje, a jeżeli nie, to i tobie zabiorę! - powie­

działa czarownica. Była pewna, że zabierze szczęście młodzieńca. Ale on 
zobaczył wielkie dzbany z różnymi napisami. Widocznie, nie tylko księż­
niczka była tak nieszczęśliwa. Otworzył te dzbany i wypuścił szczęścia, a 
zła czarownica ze złości rozsypała się w proch.

Król wyprawił wesele księżniczce z młodzieńcem. Od tego czasu żad­
na zła czarownica nie kradła ludziom szczęścia.
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Nakładając firmę pamiętałem, że ludzie pić będą chcieli zawsze" -  mówi 
WiktorZabłockij

Jest to tylko część produkcji lemoniady firmy “Tarbaz". Kupujący może wybrać nie tylko smak, ale teźpojem- 
ność napoju

N a  p ó łk a c h  s k le p o w y c h  
sto i m nóstw o  n ap o jó w  bezal­
koholow ych - lem oniady, o ran ­
żady, w ody m in eraln e  gazow a­
ne i niegazow ane, kw as. S p ra ­
gn iony  m alec  p a trz ą c  n a  tak i 
w y b ó r najczęściej chw yta  C oca 
co lę  czy  S p r i te  -  p a tr z ą c  na 
m am ę p ro si n a trę tn ie  Uk u p  to, 
k u p ” . Ale m am a stanow czo od­
k łada  butelkę na bok, b ierze sok 
czy w o d ę  m in e ra ln ą  i m ów i: 
“S ynku, to  je s t  zdrow sze” .

Idąc do sklepu często nie za­
stanawiamy się, co kupujemy. Ną 
nasz wybór wpływ m a reklama, 
cena, smak. Dziecko bierze coś z 
produkcji importowej, bo widzia­
ło  w  telewizji, jak , pijąc ten za­
czarowany napój, jego  rówieśnik 
m iał piękne widzenia.

O sta tn io  w iele  s ię  m ów i o 
tym, by  kupować produkcję m iej­
scowych producentów. Jest to  nie 
tylko taniej, ale i bezpieczniej dla 
zdrowia. A  co do smaku, często 
jest on o wiele lepszy od  tych roz­
reklamowanych napojów.

Dla każdego coś d o b re g o ...
W  1994 roku przedsiębiorca 

W iktor Zabłockij założył firm ę 
‘Tarbaz” , która specjalizuje się w 
produkcji napojów  bezalkoholo­

w ych. “Z aczynałem  dosłow nie 
od zera, brałem  pożyczkę z  ban­
ku - trudne były  czasy. A le cią­
g le  pam ię ta łem , że  ludzie  p ić  
będą chcieli zaw sze, a  m oja  fir­
m a będzie produkow ała napoje, 
najw yższej jakości” - m ówi pan 
W iktor.

Dzisiaj firm a ta  dostarcza na 
iynek litewski ponad 50 rodzajów 
napojów bezalkoholowych - po­
czynając od  różnych rodzajów ' 
wody mineralnej, kończąc na kwa­
sie. “Przecież tak jes t w  życiu - 
niektórzy lubią brunetki, inni w olą 
blondynki. Podobnie jest z wybo­
rem  tego, co jem y, pijemy. Dlar 
tego  m am y aż  tak różnorodny 
w ybór - d la  każdego coś dobre­
go!’ - mówi dyrektor firmy ‘T ar­
baz”. Nazw y niektórych rodzajów 
lem oniady są  nostalgiczne, które 
zapew ne pam iętają jeszcze nasi 
czytelnicy - “Buratinas” , “D iu- 
Ses” . “To tylko nazw a je s t  “zapo­
życzona” , a  smak naszej lem onia­
dy jes t lepszy”  - śm ieje s ię  W ik­
tor Zabłockij.

... i dostępnego 
“Cena naszych napojów jes t 

dostępna każdem u, a  to  z  kilku 
przyczyn. Po pierwsze, nie dzier­
żawim y pom ieszczenia produk­

cyjnego, za które każdego miesią­
ca  trzeba płacić ogromne pienią­
dze - wybudowaliśmy je  sami. Po 
w tóre, m am y zakład  produkcji 
butelek, a  więc nie m usimy nicze­
go od kogoś kupować i nikt na nas 
nie zarabia” - m ówi W iktor Za­
błockij.

Warto zaznaczyć, że butelki są  
produkowane z  plastyku odpowia­
dającego wszystkim  wymogom 
higieny i jakości.

Od niedawna w  sklepach mo­
żem y również kupić lemoniadę w
2,5 - litrowych butelkach, co też 
opłaca s ię i kupującym, i sprze­
dającym. |

Najw ażniejsze -  Jakość
Jednak nie tylko cena decydu­

je  o  w yborze, ostatnio ludzie bo­
wiem  najbardziej zw racająuwagę 
n a  jakość produkcji. A  skąd wie­
dzieć, która lemoniada m a lepsze 
składniki?

70 proc. dobrej jakości napo­
ju  zależy  od  wody, a  tylko 30 
proc. od innych jego  składników.

Pracownicy firmy “Tarbaz” uwa­
żają, że im  się po prostu powio­
dło - obok miejscowości Porudo- 
mino znaleziono wodę odpowia­
dającą wszelkim wymaganiom 

A ja k o ś ć  p ro d u k cji s ta le  
sprawdza inspekcja jakości.

Pozostałe 30 proc. stanowią 
składniki importowane z Europy 
Zachodniej. Producenci lemonia­
dy starannie wybierają, które z  
nich są najlepsze i najzdrowsze. 
Emulsje sprowadzane są  z  Nie­
miec, Austrii, zamiennik cukru - z 
Hiszpanii, kwasek cytrynowy z in­
nych krajów Europy Zachodniej. 
Smak każdej lemoniady zależy od 
emulsji, której produkcja jest trzy­
mana w  głębokiej tajemnicy.

Panuje powszechne przekona­
nie, że konserwanty są czymś bar­
dzo niezdrow ym  i negatyw nie 
wpływają na nasz organizm. Jed­
nak żadna lemoniada lub oranża­
da nie m ogą obejść się bez kon­

serwantów i wcale nie szkodzą 
one zdrowiu. Zresztą, większość 
soków również zawiera te kom­
ponenty. A  jeśli chcemy pić na­
prawdę czystą, źródlaną wodę - 
wybierajmy wodę mineralną.

Kiedy firma “Tarbaz” zaczęła 
produkować wodę mineralną, pan 
W iktor Zabłockij postanow ił 
przeprowadzić eksperyment doty­
czący smaku wody. Pod ladą trzy­
mał dwa rodzaje wody mineralnej 
- popularną “Fuldataler” i wodę 
własnej produkcji. Efekt był za­
skakujący - spośród 7 osób 6 wy­
brało produkcję firmy “Tarbaz”.

I jeszcze jeden fakt na koizyść 
producentów litewskich. Dzięki fir­
mie ‘Tarbaz” pracę otrzymało 120 
osób. Nie warto chyba mówić, że 
w dzisiejszych czasach nie jest ła­
two mieć pracę, gdzie stale otrzy­
muje się spore wynagrodzenie.

Fot. M arian  Paluszkiewicz 
(Zam. 452)

Jakość napojów jest stale sprawdzana i  doskonalona
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100 lat 1 0-latkowi!
(Dokończenie ze str. 1)

Pierwsze w  Litwie 
polskie pismo niezależne

Jak się “M agazyn.. urodził? 
Nasi czytelnicy starszego ] średnie­
go pokolenia doskonale to pamię­
tają: w nader trudnych warunkach, w 
atmosferze zmiany układów geopo­
litycznych, historycznych, społecz­
nych. Trafiliśmy na dobrą, ale i złą 
zarazem falę. W  Litwie, po “Atgi- 
mimas”, byliśmy zarejestrowani 
jako drugie pismo niezależne, jako 
polskie na Litwie - pierwsze.

Potrzebę takiego pisma polskie­
go - społecznego, politycznego, kul­
turalno-oświatowego, wydawanego 
w kolorze, odczuwaliśmy wówczas 
chyba wszyscy. Chodziło też o  to, 
żeby to pismo było nasze, niezależ­
ne, by nikt nam nie dyktował o czym 
i jak mamy pisać. W  tamtych cza­
sach była to sprawa całkiem nowa, 
pociągająca. Zakrzątnęliśiny się 
wówczas z Janem Sienkiewiczem 
wokół założenia takiego pisma. Zo­
stałem jego redaktorem naczelnym 
i dźwigam to do dziś, czego zresztą 
nie żałuję. Już od pierwszych dni 
powstawania “Magazynu Wileńskie­
go” zdawałem sobie sprawę z tego, 
ile będę miał z tym wszystkim pro­
blemów i kłopotów. Byłem jednak 
niepoprawnym optymistą. Zespół 
był nieliczny, zaledwie parę osób, ale 
wszyscy .mieliśmy gorące serca i 
głowy. “Nasze, polskie pismo nie­
zależne! ”. To podbudowywało, do­
dawało sił i zapału...

Pomocna dłoń z  P o ls k i...
Pierwsze siedem numerów na­

szego “Magazynu W ileńskiego” 
składaliśmy w  Polsce, bo tu, w  Wil­
nie, nie było wtedy jeszcze kompu­
terów do składania tekstów, wszyst­
kie gazety składały je  na linotypach. 
Przeszkadzano nam skutecznie, a 
robili to i “swoi”, i “obcy”. Oczywi­
ście do “swoich” m a się zawsze 
większy żal.

W' tamtych latach wyciągnęła 
nam pomocną dłoń Polska, konkret­
nie - Towarzystwo Polonia oraz re­
dakcja miesięcznika “Wiedza i Ży­
cie”. No a nieco później przyj echa-- 
ły do Wilna pierwsze komputery. I 
od razu: dramat i komedia.. .Nikt z 
nas nie umiał nimi się posługiwać. 
Ale - uparliśmy się. Jakoś poszło... 
Pracowaliśmy do świtu. Bezintere­
sownie. Pamiętam, składamy teksty, 
a  one - wymykają się nam z ekranu, 
uciekają, wyławiamyje, składamy od 
nowai-znowutosamo.. Jednazpań 
nie wytrzymała nerwowo, dostała pa­
roksyzmu histerii. Naonczas nie mie­
liśmy pojęcia o tym, że istnięje coś 
takiego jak wirus komputerowy...

“ Magazyn W ileński” 
pod opieką kom andosów ...

A  potem Dom Prasy zajęli so­
wieccy komandosi.. J a k i wszystkie 
inne redakcje, zostaliśmy wyrzuce­
ni na ulicę, a nasze komputery zo­
stały pod ich “opieką.” W Domu 
Prasy utkwił także już gotowy na 
eksport “Magazyn Wileński”. Jak go 
stamtąd wydostać? Kobieta! -pomy­
ślałem - ona zawsze da sobie radę. 
Helenka Ostrowska! Rozsądna, ła­
godna i urocza - nie ma wątpliwo­
ści, że zauroczy tych tam w  mundu­
rach, nic jej złego nie zrobią. Mó­
wię więc do niej: Chociaż jakąś 
część “Magazynu...” musimy ko­
niecznie stamtąd wydostać. Pój­
dziesz jutro do Domu Prasy, do ko­
mandosów i to zrobisz. Z chłopem - 
rozmawiać nie zechcą, ale z kobietą

- m o ż e  ci się uda.. .”Ja?” Widziałem 
jej przerażenie, ale czułem w  duchu, 
że ona w jakiś delikatny sposób po­
trafi to załatwić-

Już nie będę opowiadał o tym, 
jakiego rodzaju modły i do ilu świę­
tych wnosiłem w oczekiwaniu na jej 
powrót. A  wróciła Helena dosłow­
nie uginając się pod ciężarem kil­
kuset egzemplarzy “Magazynu Wi­
leńskiego” . ..

Redakcja - w d o m u ...
A potem przez pięć, czy bodaj 

nawet sześć lat redakcja “M aga­
zynu W iieńśkiego”  mieściła się 
w pańskim  mieszkaniu...

To były piękne czasy! Pracowa­
ło się i - gotowało, smażyło, zjada­
ło, pisało...Byłem  chyba dobrym 
kucharzem... Zupę gotowałem w 
ogromnym garnku, bo zawsze byłą 
obawa, że może komuś nie wystar­
czy. Oprócz pracowników wpadali tu 
również autorzy, albo ktoś z  czytel­
ników, bądź znajomych. Ktoś więc 
tę zupę zjadał z apetytem, a znów 
ktoś inny wzdrygał się przed pełnym 
talerzem i prosił tylko o kawę. Zjedz I 
zupę, dostaniesz kawę - mówiłem j  ak 
do kapryśnego dziecka. Że może ko­
muś nie smakowała? Musiała sm a-. 
kować, skoro to ja, szef, gotowałem, 
po co się tyle męczyłem? Specjal­
nością innego kucharza, naonczas 
jeszcze naszego kolegi, Jana Sien­
kiewicza, były bliny. N a bliny było 
więcej amatorów.

Tamta atmosfera bardziej nas 
wtedy z  sobą zbliżała... “Redakcję 
w domu” prowadziła też u  siebie na­
sza koleżanka Helena Ostrowska. 
Poczta, listy - wszystko to “przenio­
sło się” do domu Heleny, bo ona już 
od samych początków czuwała nad 
całą naszą korespondencją. Rozkła­
dała więc Helena w  domu te wszyst­
kie listy, koperty - gdzie się dało - 
adresowała, zaklejała, wysyłała. Całą 
rodzinę do tej roboty zaprzęgła - 
męża, cóikę...

Na “ finansow ej huśtaw ce”
Urzędować normalnie zaczęli­

śmy dopiero po blisko sześciu la­
tach. Wróciliśmy do naszego Domu 
Prasy, sprywatyzowaliśmy gabine­
ty. .. Wskoczyliśmy na huśtawkę fi­
nansową, no i .. .huśtamy się na niej 
do dnia dzisiejszego... D o 1996 
roku “Magazyn Wileński” ukazywał 
się co dwa tygodnie, niestety, nie 
byliśmy w  stanie go utrzymać, od 
1996 roku jest to miesięcznik.

W  obecnym, ostatnim w  tym 
roku, numerze - 12- “M agazynu 
Wileńskiego” podaliśmy ciekawą, w 
moim odczuciu, statystykę, stano­
wiącą swoisty bilans: w  ciągu dzie­
sięciu lat ukazały się 192 numery 
“Magazynu Wileńskiego” ogólnym 
nakładem 3 105 755 egzemplarzy. 
Do tego interesu dopłaciliśmy po­
nad 1,5 miliona litów.

Pracujemy w  warunkach naj­
przeróżniejszych kryzysów, inflacji. 
Innych takich pism jak  “Magazyn 
Wileński” po prostu na świecie nie 
ma. Jesteśmy pismem utrzymują­
cym się samodzielnie, niezależnym 
od czyjejś łaski: ani od koniunktury 
politycznej, ani od skorumpowanej 
dotacji, ani od intiyg z  nią związa­
nych. Powstają i upadają nowe pol­
skie gazety i gazetki - hojnie przez 
odpowiednie “czynniki” finansowa­
ne i dofinansowywane, podczas gdy 
“Magazyn Wileński” trwa, żyje swo­
im własnym życiem, utrzymywany i 
dofinansowywany wysiłkiem kilku­
osobowej redakcji.

Zboczyłem tu jakby z ‘jubile­

uszowego” tematu, ale skoro mam 
teraz okazję powiedzieć coś pu­
blicznie, więc powiem. Cieszę się z 
całego serca, że nasz “Magazyn Wi­
leński” wchodzi już w  drugie dzie­
sięciolecie. Że jest, że żyje, że nie 
udało się go zrujnować. Bo byli (i - 
są  ) tacy, którzy bardzo sobie tego 
życzyli

W ydaw nictw o Polskie 
w W ilnie, kolportaż p ra s y ...

Z a  ro k  będziecie obchodzili 
jeszcze jeden  jubileusz. W  1991 
roku  założyliście W ydawnictwo 
Polsk ie  w W ilnie, k tórego jes t 
pan  dyrektorem . W ydaje pan  pol­
skie książki w  serii “Biblioteka 
“M agazynu Wileńskiego” . De ju ż  
tytułów poszło w  świat?

23 ogólnym nakładem 189 ty­
sięcy egzemplarzy; z  tego 5 książek 
doczekało się drugiego wydania lub 
dodruku nakładu, znacznie większe­
go niż to planowano. Nazwiska au­
torów tych książek sąznane. W  więk­
szości są  to ludzie z naszej, Wileń­
skiej Ziemi, i to mnie cieszy najbar­
dziej. Ciekawe propozycje zgłasza­
ją  autorzy z  Polski - to również cie­
szy. .. Najbliższe plany wydawnic­
twa? Lektury szkolne, wspomnie­
niowe, książki, przewodniki dla tu­
rystów, edycje historyczne - Wi- 
leńszczyzna, Litwa Środkowa.. .Baj­
ki dla dzieci, zbiorki poetyckie... 
Ponadto, dostarczamy książki i pra­
sę z  Polski do 14 księgarń na Wi- 
leńszczyźnie. Kolportujemy polską 
prasę (parę dziesiątków tytułów) na 
całą Litwę. .

Zesp ół redakcyjny. 
Czas i lu d z ie ...

Jest pan  głową, szyją i kręgo­
słupem  scalonego przedsiębior­
stw a -  i “M agazynu W ileńskie­
go”, i  W ydawnictwa Polskiego w 
W ilnie, i ko lp o rtażu : re d a k to r  
naczelny, prezes i dyrektor spół­
ki akcyjnej, jej główny akcjona­
riusz , d y rek to r  Polsk iego  W y­
daw nictw a w  W ilnie. A  wszyst­
ko to kosztuje . . .  10 lat pracy  i - 
ani jednego ja k  dotąd  u rlo p u ...

Pracujemy wszyscy. Cały czas 
przecież mówię “my”, czyli w  licz­
bie mnogiej.. .Od pierwszego dnia 
ukazania się “Magazynu Wileńskie­
go”, dokładniej - jeszcze zanim on 
się ukazał, pracuje w  nim nasza ko­
leżanka, Helena Ostrowska, obecnie 
- zastępca redaktora naczelnego. O 
czym i jak  pisze, czytelnik jest do­
skonale zorientowany. N ie każdy 
jednak wie o  tym, ile energii, cier­
pliwości wkłada Helena również w 
mnóstwo spraw organizacyjnych re­
dakcji, w  bezpośrednie kontakty , z 
czytelnikami, czy to w  postaci pi­
semnej, czy ustnej. W  swoich pu­
blikacjach Helena Ostrowska pod­
nosi ważne problemy dnia codzien­
nego: rodzina, dzieci, życie mia­
steczka, wiosld, parafii na Ziemi 
Wileńskiej. Nasi przyszli doktoran­
ci w  Polsce korzystają z  jej publi­
cystyki.

Jest też w  naszym gronie Janina 
Lisiewicz. Jej dom eną są  śprawy 
związane z nader ważną dziedziną 
naszego życia, mianowicie - oświa­
tą, szkolnictwem, działalnością pol­
skich szkół na Litwie. Analityczny, 
matematyczny umysł, niezbędny w 
naszym ciasnym gronie. “Jak mało 
n a s . - śpiewaliśmy kiedyś z  oka­
zji naszych skromnych świąt, imie­
nin. Dziś - jest nas jeszcze mniej. 
Parę osób opuściło nasze szeregi, 
powędrowało tam “gdzie lepiej”. Od 
lat pozostają wierni “Magazyno­

; n a g a z u n

U S i l e ń s k i  19 9 0
w i.. nasi wspaniali chłopcy - Cze­
sław Tatol, kierownik do spraw ko­
mercji, aktywnie działający na rzecz 
rozwoju naszejspółki akcyjnej, oraz 
Sławomir Subotowicz - szef biura 
komputerowego redakcji i Wydaw­
nictwa, z  którego rąk (makietowa­
nie, opracowanie szaty graficznej) 
wychodzi każdy numer “Magazynu 
Wileńskiego”, każda książka Wy­
dawnictw a Polskiego w  W ilnie. 
Mówię o  nich “chłopcy”, bo przy­
szli do naszej redakcji jako jeszcze 
bardzo młodzi kawalerowie, dziś - 
to już  dojrzali mężczyźni, ojcowie 
dzieci. Niezwykle sprawni w  pracy, 
doskonale zorganizowani.

Aktywnie i wydatnie współpra­
cuje z nami liczne grono osób. To - 
Krystyna Ruczyńska (korekta), Bro­
nisława Kondratowicz i Jerzy Kar­
powicz (zdjęcia), to i znany gawę* 
dziarz wileński “Wineuk”- Dominik 
Kuziniewicz (angażuje się do spraw 
komercyjnych). Wiele też zawdzię­
czamy naszej miłej pani Walentynie 
Nowikowej. Przez wszystkie lata, 
jak o  głów ny technolog drukam i 
“Spauda”, uczyła nas abecadła wy­
dawniczej pracy technicznej. Pani 
Wala jest od niedawna na emerytu­
rze, ale o  nas - wciąż nie zapomina, 
deklaruje nam swoją bezinteresow­
n ą  pomoc.

Stale pisządo nas: dziennikarze, 
poeci, nauczyciele, wykładowcy...

N ag ro dy, w yró żn ie n ia , 
o d z n a c z e n ia ...

Z  okazj i j  ubileuszu “Magazy­
nu W ileńskiego”  przypom ni mi 
pan , jak ie  polskie nagrody, wy­
różnienia, odznaczenia otrzymali 
pracow nicy “M agazynu W ileń­
skiego”  i pan  -  jak o  szef redakcji 
i wydawnictwa?

A o jakie nagrody chodzi? Dla 
mnie osobiście jedyną, najwyższą 
nagrodąjest to, że ludzie nas czyta­
ją, że na to, o  czym piszemy żywo 
reagują. Zwłaszcza cenię sobie listy 
pisane bardzo szczerze, bez cienia 
fałszu, zakłamania, pozerstwa, bądź 
taniej kokieterii.

Najważniejszym zadaniem “Ma­
gazynu Wileńskiego”  jest popula­

ryzacja życia “tu i teraz”, przenikli­
we ukazanie wspólnej doli Polaków, 
rozdartych - w  wyniku zmiennych 
układów geopolitycznych - między 
“dwieojczyzny”. W  ostatnim w tym 
roku numerze “Magazynu Wileń­
skiego” opublikowaliśmy przejmu­
jący list oraz wiersze Józefa Hryn- 
czuka, starego mieszkańca Oszmia- 
ny, Polaka.. .To, o  czym on pisze, to 
wszystko doświadcza na sobie, czu­
je  chyba każdy z  nas, Polaków, za­
mieszkałych na dawnych Kresach...

J a k  pan  widzi najbliższą przy­
szłość “ M ag azy n u  W ileńsk ie ­
go” ?

Do dwutygodnika już raczej nie 
wrócimy, pozostanie on miesięcz- 
nikiem. ‘Twarzy” -też “Magazyn...” 
nie zmieni. Jesteśmy pismem adre­
sowanym do ludzi różnego autora­
mentu, przede wszystkim Polaków 
uczuciowo związanych z  krajem 
swego dzieciństwa. Jakim tematom 
poświęcimy najwięcej miejsca? Na 
razie -  przeskoczmy przez ten ma­
giczny Rok 2000, w  którym ukaże 
się N r 200 “Magazynu Wileńskie­
go”, a  wtedy.. .da się zobaczyć...

10 salw z  10 dział!
W  opinii “środowiska”  “M a­

gazyn W ileński”  jes t spółką ak­
cyjną niezwykle bogatą ...

Jak powiedział pewien pan pre­
zydent “Jestem za, a nawet prze­
ciw”. A  więc - nie zaprzeczam i nie 
potwierdzam Lubię mity. Z  mitem 
się nie polemizuje, m it się opowia­
da. “Magazyn Wileński”  jest szale­
nie bogaty -  i to wystarcza...

Feta  z  okazji jubileuszu 10-le- 
cia - oczywiście będzie. W olno 
wiedzieć -  gdzie?

W  podw ileńskich W erkach. 
Tam, gdzie się urodził słynny Liz- 
dejko. W  pałacu i na dziedzińcu. 
Dziesięć salw z  dziesięciu dział! 
Gości -  huk! Przednie wino, szam­
pan (10 beczek). Kulig (50 koni). 

* Latające talerze (3). Przywołanie 
ducha księcia Radziwiłła (1 -  z Nie­
świeża, “Panie Kochanku^).

Z atem  - pięknego świętowa­
nia życzę. 100 lat 10 -  łątkowi!

Serdecznie dziękuję.
Rozmawiała Alwida Rolska
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P o lity k  ro k u
Prezydent A leksander K w a­

śniewski został po raz  kolejny po­
l ity k ie m  r o k u  w  p leb isc y c ie  
CBOS. D rugie m iejce zają ł wice­
prem ier, szef U W  Leszek Balce­
rowicz, a  trzecie premier, przewod­
niczący R S AWS Je rz y  Buzek.

Kwaśniewskiego wskazało 26 
proc. ank ietow anych  osób. W 
porównaniu z  rokiem  ubiegłym  
popularność prezydenta wzrosła o 
5 punktów procentowych. N a Bal­
cerow icza oddało  g łos 6 proc. 
osób uczestniczących w  plebiscy­
cie. W  roku ubiegłym Balcerowicz 
zajmował trzecią lokatęz nieznacz­
nie gorszym wynikiem - 5 proc.

Protest w ministerstwie
Kilkudziesięcioosobowa gru­

pa  działaczy KPN-Ojczyzna p ro ­
testu je  w  gm achu M inisterstw a 
Sprawiedliwości, żądając dymisji 
szefowej reso rtu  H anny  Suchoc­
kiej.

KPN uważa, że  m inister jest 
odpowiedzialna za „rozkład wymia­
ru sprawiedliwości w  Polsce”. KPN 
zamierza prowadzić protest w  gma­
chu resortu „do skutku” .

Masowe fałszerstwo
W  M ysłowicach praw o jazdy 

m ożna było k up ić  za  400-500 zł. 
Zatrzym any przez drogówkę kie­
rowca, k tóry nie um iał czytać, ku­
pił swoje za  450 zł. Podejrzanych 
je s t kilkanaście  osób pow iąza­
nych z  w ydaw aniem  za łapów ki 
praw  jazdy.

R utynow a kontro la  drogow a 
w ykazała, że  m ężczyzna legity­
m ujący s ię  praw em  jazd y  je s t 
analfabetą. Umożliwiło to śląskim 
po lic jan to m  o dkrycie  o środka  
szko len ia  k ierow ców  w  M ysło­
wicach, gdzie m asowo fałszow a­
no praw a jazdy. To najw iększa 
afera korupcyjna w  ostatn ich  la­
tach  na Śląsku.

Taki sam lak 1999
W  przewidywaniach Polaków 

ro k  2000 będzie tak i sam  ja k  
1999, zarów no w aspekcie osobi­
stym , ja k  w  W ymiarze k ra ju  i 
św iata-w ynika z sondażu Ośrod­
ka B adania  OpiniiPublicznej.

Najbardziej korzystne w  mija­
jącym  roku wydarzenie to - w  oce­
nie ankietowanych - przyjęcie Pol­
ski do NATO (24 proc.), wizyta 
papieża w Polsce (11 proc.) i wpro­
wadzenie reform  społecznych (11 
proc.). Z  kolei niepom yślne dla 
Polski wydarzenia kończącego się 
roku tó  - w g badanych - pogor­
szenie sytuacji gospodarczej (37J 
proc.), wprowadzenie reform spo­
łecznych (24 proc.), wzrost bezro-| 
bocia (20 proc.) oraz pogorszenie] 
poziomu życia-ludności (13 p roc.)|

Świąteczny dar
TVzecia w ioska dziecięca w 

Polsce powstaje w Siedlcach. P oił 
skie Stowarzyszenie SOS - W io l  
ski Dziecięce otrzym ało w święta 
znaczną pomoc finansową od p ry | 
watnej osoby.

Wioska składa się zazwyczaj z 
około  14 dom ów  rodzinnych , 
domu dyrektora i pomieszczeń dla 
pedagogów, psychologów, logo­
pedów. Sązlokalizowane na obrze­
żach miast. Powstały, aby matki 
mogły skoncentrować się tylko na 
wychowywaniu dzieci. Sprawy

p ś  organizacyjne i bytowe załatwia
dyrektor wioski.

Rosyjskie siły walczące z  cze­
czeńskim i bojow nikam i w G ro ­
źnym  znalazły się o dw a kilome­
try  od centrum  m iasta -podał wi­
ceszef rosyjskiego sz tab u  gene­
ralnego W alerij M aniło w.

W edług generała, rosy jsk ie  
siły ustawicznie posuw ają się w 
kierunku centrum m iasta od pół­
nocy, północnego zachodu, pół­
nocnego wschodu i od południa. 
Od centrum Groźnego dzieli ich na 
różnych odcinkach od dwóch do 
pięciu kilometrów.

Operacja zajęcia Groźnego ru­
szyła pełną parą  w  ostatnią sobo­
tę, prowadziły jąprom oskiew skie 
czeczeńskie ugrupowaniaparami- 
litame pod dowództwem  byłego 
m era stolicy Czeczenii B isłana 
Gantamirowa. W  m ieście przeby­
w ają nadal dziesiątki tysięcy cy­
wilów, narażonych na nieustanny 
ostrzał z  obu stron i bombardowa­
n ie  z  pozycji rosyjskich.

Generał M aniłow nie chciał na 
konferencji prasowej spekulować 
na tem at daty przejęcia przez siły 
federalne kontroli nad Groźnym. 
,3 y ć  m oże nastąpi to jutro, może 
pojutrze, a  może za  pięć, sześć czy^ 
siedem  dni” - powiedział.W cze­
śniej zapewniał, że Rosja m a zamiar 
rozprawić się do Now ego Roku z

„B yć m oże nastąpi to jutro...”
głównymi siłami czeczeńskimi i w 
Groźnym, i na południu Czeczenii.

Nie unikną śmierci

Maniłow powiedział też, że za­
równo prezydent A słan Mascha- 
dow, jak  i główni czeczeńscy przy­
wódcy nie unikną śmierci, jeśli nie 
przestaną walczyć z  siłami rosyjski­
mi. i

W iceszef rosyjskiego sztabu 
generalnego oświadczył, że Mo­
skwa wie, gdzie znajdująsięMascha- 
dow, Basajew i Chattab (przywód­
cy separatystów). Według Maniło- 
wa, ukrywaj ąsię w jaskiniach, w miej­
scach, gdzie są  cywile, toteż, jak 
powiedział generał, nie można na te 
cele uderzyć. Niemniej dodał, że je ­
śli czeczeńscy pr^w ódcy nie uświa­
domią sobie, że dalszy opór nie ma 
sensu i nie poddadzą się, ich śmierć 
jest nieunikniona.

Siły rosyjskie podały we wtorek, 
że zniszczyły znajdującą się w  gó­
rach na południu Czeczenii kwaterę 
głównąprezydenta Asłana Mascha- 
dowa. Nie sprecyzowały, gdzie do­
kładnie mieści się ta kwatera.

Rosja dementuje

Zastępca szefa  sztabu rosyj-

Porywacze indyjskiego sam olotu staw iają w arunki

N ie  osiągnięto postępu
P oryw acze sto jącego n a  lot­

nisku  w  afgańskim  K an d ah arze  
in d y js k ie g o  s a m o lo tu  c h c ą  
zwolnienia 35 bojowników kasz- 
m irsk ic h  i o k u p u  200 m in  do­
larów  -  poinform ow ał we w torek 
w  D elh i sz ef  d y p lo m a c ji In d ii  
Ja sw a n  S ingh .

W cześniej rządzący w  Afga­
n istan ie  ru ch  T alibanu podał, że 
rokow ania m iędzy porywaczam i 
a  p rzedstaw icielam i indyjsk ich  
w ładz n ie  p rzy n io sły  postępu.

„Stan rokow ań je s t średni, do 
tej pory n ie  osiągnięto postępu” 
-ośw iadczył n a  konferencji pra­
sowej w  K an d ah arze  m in iste r 
spraw  zagran icznych  Talibanu 
Abdul W akil M uttawakil.

„Ż yczeniem  A fgańczyków  i 
całego  narodu je s t  szybkie ro z ­
w iązanie tego  kryzysu. K ierow ­
nictw o Talibanu podkreśla , że

Na przedmieściu Groźnego zołnierzy rosyjskich .witają” znaki ostrze­
gawcze zostawiane przez bojowników czeczeńskich

Fot EPA-ELTA

skich sił zbrojnych gen. Walerij 
M aniłow  zdem entował w e w to­
rek doniesienia prasy, że rosyj­
skie lotnictw o zrzuca na połud­
niu Czeczenii bomby zapalające. 
„N ie używam y takich bom b, nie 
w idzim y takiej konieczności” - 
oświadczył na konferencji praso­
wej.

O  zrzucaniu bom b zapalają­
cych na bazy bojowników w  gó­
rach południow ej Czeczenii in­
form owała w  poniedziałek agen­

cja Interfax, powołując się na źró­
dła w kwaterze głównej sił rosyj­
skich na Kaukazie. Według agen­
cji, 250 i 500-kilogramowe bom­
by, wydzielające chmury gazu 
zapalającego, zrzucane są w „sła­
bo zamieszkanych regionach”.

Używania bomb zapalających 
w pobliżu Jasów  i s tref zamiesz­
kanych przez ludność cywilną 
zabrania międzynarodowy proto- 
kółpodpisany w 1980r.wramach 
Konwencji Genewskiej.

B iałoruś -

N o w e  ograniczenia
n ie  m oże d o jść  do rozlew u nie­
w innej krw i” - o św iadczył M ut­
taw akil zaznaczając, że  szczegó­
ły rokow ań nie są  m ubliżej zna­
ne. *

W arunki d la 155 przetrzym y­
w anych w  sam olocie  zakładni­
ków  nieco  s ię  w e w torek popra­
wiły, bow ięm  przysłany  z ze­
w nątrz  indyjsk i technik  zdołał 
napraw ić pom ocniczy silnik Air­
busa. Um ieszczony w  ogonie sa­
molotu silnik pomocniczy zaopa­
truj e w  prąd  elek tryczny insta­
lacje  p ok ładow e, w  tym  system  
ogrzew ania i w entylacji.

Jak  zapow iedział M uttaw a­
kil, w  razie poddania  s ię  pory­
w acze n ie  p ozostaną w  A fgani­
stan ie , lecz talibow ie p rzekażą 
ich M iędzynarodow em u C zer­
wonem u Krzyżowi.

Białoruskie media otrzym ały 
zakaz informowania o niezareje- 
strow anych w tam tejszym  M ini­
sterstw ie  Sprawiedliwości orga­
nizacjach społecznych, partiach  
politycznych i związkach zawodo­
wych.

Tak stanowi wchodząca wła­
śnie w życie ustawa „O zmianach 
do niektórych aktów prawnych 
Republiki Białoruś”. Ustawa wpro­
wadza odpowiedzialność admini­
stracyjną za informowanie w jakiej­
kolwiek formie o niezarejestrowa- 
nych partiach, organizacjach i 
związkach zawodowych.

Gazety, stacje radiowe i telewi­
zyjne za takie informacje mogązo- 
stać ukarane ostrzeżeniem  lub 
grzywną w wysokości od 10 do 50 
minimalnych pensji (80 -400 litów). 
Jeśli w  ciągu roku podobna infor­
macja zostanie przez nie podana 
ponownie, czeka je  kara o równo­
wartości od 400 do 800 litów lub

Indonezja — ——— ——-

areszt do 15 dni dla autora tekstu.
Zdaniem komentatorów, biało­

ruskie władze starają się wszelkimi 
sposobam i zm usić-niezależne 
środki masowego przekazu, by nie 
przypominały Białorusinom o dzia­
łalności miejscowej opozycji. We­
dług nich, nie będzie już  można 
pisać o Radzie Najwyższej XIII 
kadencji - opozycyjnym parlamen­
cie, który Aleksandr Łukaszenka 
rozwiązał trzy lata temu. Zakazana 
na Białorusi Rada Najwyższa jest 
jedynym uznawanym na świecie 
białoruskim organem władzy usta­
wodawczej.

„Skoro w żaden sposób-nie 
można zakazać działalnoścf tej czy 
innej opozycyjnej struktury, robi 
się wszystko, by nikt się o niej nie 
dowiedział” - napisała niezależna 
„BiałaruskajaDzieławaja Gazieta” 
komentując, jak  to nazwała, '„ko­
lejny krok władz w stronę demo- 
kracj i po białorosku”.

Starcia religijne

Wczoraj w  Indiach w  Delhi przy ambasadzie pakistańskiej odbyła się 
demonstracja członków stowarzyszenia muzułmańskiego, którzy wykrzy­
kiwali slogany antypakistańskie i  oskarżali Pakistan o współuczestnictwo 
w porwaniu indyjskiego samolotu Fot. E P A -E L TA

C o  najmniej 55 osób zginęło w starciach na tle reUgijnym, lrwają- 
cych już  trzeci dzień na indonezyjskich M olukach. Ponad 800 ludzi

Z° S Do*najpoważniejszych zajść doszło w mieścieAmbon, 
fest widownią gwałtownego sporu między muzułmanami i chrześcijan 
nii Od stycznia zginęło tam ponad 800 osób, a kilkadziesią ty ę y 
uciekło na inne wyspy. Obecne walki w y b u c h ł y ,  W e d y  roze^la  s ^  
głoska, że w wypadku drogowym, spowodowanym przez cbrzescij

^ o l^ i^ p o S jb n ie ja k ln n e  regiony Indonezji,-dramagaj. 
do samostanowienia. Problemy wysp pogłębił dodatkowo k m !  
spodarczy. Niektórzy przywódcy religijni apelują do rządu o zgodę 
przybycie sił ONZ na targane konfliktem Molukr.

Siły pokojowe ONZ należy ro z r a ie s c ić  niezwłoczme p
wsżystkim w mieście Ambon i w okohcy,

. stwa nie są w stanie przywrócić ładu iporeądku -p
Marcus Pattiasina, sekretarz generalny protestanckiej w i 
Kościołów Indonezji.

Na podstawie doniesień PAP-u przygotował |
W alerian Butkiewicz i
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P a t r o n a t  p r a s o w y  „ K u r i e r a  W ile ń s k ie g o

Ulegli zawodowcom “ Lakers” nadal liderami
Liga NBA

Polonijnej drużynie  „Blue 
B r id g e ”  n ie  u d a ło  s ię  za  
p ierw szym  podejściem  tra f ić  
do „16”  najsilniejszych drużyn 
m iasta W ilna. W  decydującym
0 aw ansie meczu ulegli oni ko­
szykarzom  ekipy „P reven ta” - 
97:55.

Jak  p o w ied z ia ł W aldem ar 
Rynkiewicz, kierownik drużyny, 
chłopcy przegrali w ysoko, ale 
za przeciwników m ieli zawodo­
wych graczy, na  co dzień w ystę­
pujących w  lidze „A ” LKL. N ie 
dojechał też Radosław  Sienkie­
wicz, środkowy napastnik „Blue 
Bridge”. Studiuje w  Warszawie
1 na ten arcyWażny mecz, nieste­
ty, n ie  m ógł przyjechać. Zda­
niem  Waldka, „Preyenta” oka­
zała się n ie do pokonania, gdyż

aż pięciu koszykarzy z  podsta­
wowego składu jes t zawodowca­
mi i dobrze zna swoje rzem io­
sło. Ciekawostką m oże być fakt, 
że w ekipie przeciw nika dobrze 
spisyw ał się'absolw ent ze szko­
ły  im. W ł. Syrokomli Ja ro słiw  
W ierzchow ski.

Przegrana zaw sze boli, ale 
chłopcy żartują, że to był praw­
d z iw y  ch rzest b o jow y, k tó ry  
wskazał wyraźnie, gdzie s ą  słabe 
miejsca drużyny. Zresztą debiut 
nie wypadł najgorzej, gdyż druży­
na będzie kontynuowała w alkę  i 
m a zam iar trafić  do czołow ej 
dwudziestki drużyn stolicy. K o­
lejne spotkania zostaną rozegra­
ne ju ż  w  2000 roku i nasi koszy­
karze wierzą, że  czeka ich jesz­
cze w iele zwycięstw. In f. wł.

Turniej w Zagrzebiu młodzi litewscy koszykarze 
   —;,i   — rozpoczęli od zwycięstwa

Młodzi następcy
W  c h o rw a c k im  m ie ś c ie  

Z a g rze b  rozpoczę ły  się m ecze 
fin a ło w e  p ie rw szeg o  tu rn ie ­
ju  k oszyków ki w śró d  ch ło p ­
ców  do la t  p ię tn a s tu , o rg an i­
zow anego p rze z  M ięd zy n aro ­
dow ą F e d e ra c ję  K oszyków ki. 
U czestn iczy  w n im  osiem  d r u ­
żyn.

L itw in i, występuj ący w  gru-. 
p ie  A , w m e c z u  z  d ru ż y n ą  
W łoch o d n ieśli zw ycięstw o  - 
87 :69 .

. W ekipie zw ycięzców  najle-r

piej zagrali kow ieńczycy L inas 
K leiza , k tóry u zb ierał 28 punk­
tów  oraz Paulius M orkeliunas 
—16  punktów.

N astępny m ecz L itw ini ro ­
zegrali z  chorw ackim  k lubem  
„Zrinjevac” .

W  g rup ie  B zespó ł C horw a­
c ji p okonał w ło sk ą  , jB m n -  
zę” -  139:70, a  d rużyna  S łow e­
n ii w y g ra ła  z  r e p r e z e n ta c ją  
F rancji - 86:75.

W  fin a le  tu rn ie ju  ze  so b ą  
zagrajązw ycięzcy  sw ojch grup.

Pamięci W ilta Chamberlaina

Legenda koszykówki
D z is ie jsz y y  m ec z  N B A , 

G olden S ta te  W arr io rs  - Phi- 
la d e lp h ia  7 6 e rs  o t rz y m a  od  
g o sp o d arzy  szczególną o p ra ­
wę. W  p rzerw ie  spo tkan ia  od­
b ędzie  się ce rem o n ia  o f ic ja l­
nego w ycofania koszulki n r  13. 
Z  ta k im  n u m ere m  w  k lu b ie  
g ra ł W ilt  C h am b erla in .

Chamberlain, legenda koszy­
kówki, zmarł 12 października na 
atak serca. M iał 63 lata. Zawod­
nik (216 cm) do tej pory jes t nie­
k w es tio n o w an y m  lid e rem  
wszech czasów  pod względem

zb ió rek  - 23 924. Z asły n ą ł ze 
zdobycia 100 p kt w  jednym  m e­
czu. Rekord padł 2 m arca 1962 
roku podczas potyczki Philadel- 
phia W arriors z  N ew  York Knicks 
(16 9 :1 4 7 ).

W  N B A  grał w  latach 1959- 
73. „Szczudło” -tak ie  nosił prze­
zw isko - dw a razy  zdobył m i­
strzostw o N B A  (w  1967 z  Sixers 
i w  1972 z  Lakers).

Cham berlain w  ciągu sześciu 
lat rozegrał 429 m eczów w  bar­
w ach W arriors - p rzeciętna 41,5 
pkt i 25,1 zbiórek.

Sprintem
■ 22 sportowców jest podejrza­

nych o stosowanie dopingu krwi, w 
związku ze śledztwem prowadzo­
nym przez prokuratora Pierguido 
Sopraniego z  Ferrary. Wśród po­
dejrzanych s ą  gwiazdy światowe­
go sportu, m/m. kolarz Gianni Bu- 
gno i narciarka Manuela Di Centa.

■  Policja ewakuowała 20 tys. 
osób z  toru wyścigów konnych 
Kempton Park w Londynie, po te­
lefonie, informującym o podłożeniu 
bomby w jednym z  samochodów.

■ Włoch Fabio Maj i Rosjan­
ka Nina Gawriluk zostali trium­
fatorami zawodów narciarskie­
go Pucharu św iata w konkuren­
cji biegu sprinterskiego stylem 
klasycznym, które odbyły się w 
Engelbergu. Maj odniósł pierw­
sze zwycięstwo w karierze. Dru­
gie m iejsce w biegu mężczyzn 
zajął nowy lider klasyfikacji PŚ 
Norweg Espen Bjervig. Gawriluk 
awansowała na drugie m iejsce

w PŚ. Przodowniczką pozosta­
ła jej rodaczka Larysa Łazutina.

■  Austriaczka Anita Wachter 
wygrała w e wtorek slalom gigant 
kobiet zaliczany do punktacji Pu­
charu Świata w narciarstwie al­
pejskim, który odbył się w Lienz. 
Z łącznym czasem  dwóch prze­
jazdów 2.22,33 Wachter wyprze­
dziła Kanadyjkę Alison Forsyth - 
2 .22 ,6 6  o raz  rep rezen tan tk ę  
L iech tenste inu  Birgit H eeb  - 
2.22,92.

■ Pochodzący z  Irlandii Północ­
nej JeremyMcWlfiams w przyszłym 
sezonie będzie się ścigał w  moto- 
cyWowej klasie500ccm we wtostóm 
zespole-Aprilia. Partnerem McWil- 
liamsa, a  zarazem równorzędnym 
numerem 1 w  drużynie, będżie Ja­
pończyk Tetsuya Harada. W 1999 
roku Brytyjczyk reprezentował bar­
wy Aprilii, ale w klasie 250 ccm. W 
końcowej klasyfikacji uplasował się 
na dziesiątym miejscu. Wcześniej 
występował już w „pięćsetkach" 
ścigając się indywidualnie na mo­
tocyklu Yamaha

A b s o lu tn y  l id e r  m i­
strzostw  NBA “ L ak ers”  z  Los 
A ngeles n a  w łasnym  bo isk u  
w ygrali z ek ipą z  Dallas “M a- 
v e r ic k s ” 1 0 8 :1 0 6  i o d n ie ś l i  
dziew iąte zwycięstwo z kolei.

W  zespole „L akers” , k tóry 
wygrał 24 mecze z  29, wyróżnił 
się Shaquille 0 ’Neal, zdobywając 
25 punktów, 14 zbiórek i bloku­
ją c  3 rzu ty  przeciw nika. "Kobe 
Bryant także zdobył 25 punktów 
oraz 9 zbiórek.

W  zespole gości najlepiej za­
grał N iemiec Dirk Nowitzki, któ­
ry  zdobył 30 punktów.

Gdy do końca meczu pozosta­
wało 21,4 sekundy koszykarz zDal- 
las Michael Finley trzypunktowym 
rzutem wyrównał rezultat-106:106. 
Zwycięskie dwa punkty swojej dru­
żynie, gdy do końca meczu pozosta­
wało 8,6 sekundy, zdobył wykonu­
jąc  rzuty karne Kobe Bryant

Broniący tytułu mistrza NBA 
zespół „Spurs” z  San Antonio na 
wyjeździe pokonał „Warrios” Gol­
den State - 105:83 i odniósł 20 
zwycięstwo. Ekipa “Spurs”, której 
David Robinson zdobył28 punktów 
i 14 zbiórek, w  Konferencji Za­
chodniej zajmuje trzecie miejsce.

Ze stanowiska głównego tre­
nera “Warriors” został usunięty P. 
J. Carlessimo. Objął je  główny 
m enager tego zespołu Garry St. 
Jean. Powodem takich zmian były 
niepowodzenia drużyny w  mistrzo­
stwach NBA, gdzie przegrała 27 
m eczów i tylko 6 wygrała. Gorsi 
od “Warriors” są  tylko “Bulls” z 
Chicago. W  ciągu dwóch sezonów 
“Warrios”  wyprzedzili tylko eki--' 
pę  z  Los Angeles “Clippers” . Pod 
kierownictw em  P. J. Carlessimo 
zespół miał tylko 46 zwycięstw i 
aż 113 przegranych.

W  1997 ro k u  C a r le s s im o  
podpisał z klubem  z  Golden State

Mónty Williams, „Magie"z Oriando, występujący pod numerem trzecim, 
strzela do kosza rywali pomimo blokady koszykarza Wally Szczerbiaka 
z  zespołu „ Timberwolves" Minnesota podczas pierwszej ćwiartki me­
czu między tym i drużynami. Mecz skończył się wygraną ekipy. Timber- 
wóivesn- 105:107 1 1  Fot.EPA~ELTA

pięcioletni kontrakt na sum ę pięt­
nastu m ilionów USD. Przedtem  
był trenerem  zespołu “Trail Bla- 
zers”  z  Portland, w  k tórym  gra 
Arvydas Sabonis.

G. St. Jean w  latach od  1992 
do 1996 prowadził zespół z  Sa- 
cramento “Kings”, który w  tym 
czasie odniósł 159 zwycięstw i 
m iał 236 przegranych.

A ustralij sko-du ński j acht pobił rekord  regat Sydney-Hobart

Raz na sto lat
Australijsko-duński jach t Vo- 

lvo 60 Nokia wygrał regaty Syd­
ney-H obart, po raz  pierwszy do­
pływając do głównego p o rtu  na 
Tasmanii w  czasie poniżej dwóch 
dni.

K orzystając z  silnego połu­
dniowego wiatru Volvo 60 Nokia, 
z  rozpiętym spinakerem, dotarł do 
Hobart w  niewiarygodnym czasie 
jednego dnia, 19 godzin i 48 mi­
n u t  Poprzedni rekord był gorszy 
o  ponad... 18 godzin i należał od 
1996 roku do niemieckiego M or- 
ning’s Glory (2 dni, 14 godzin, 7 
minut).

Również inne żaglowce uzyska­
ły  na tej klasycznej trasie (630 
mil) fantastyczne rezultaty: austra­
lijskie Brindabella i W ild Thing 
przypłynęły do mety ze stratą odpo­
wiednio 58 minut i 1 godz. 25 min. 
do Nokii, natomiast startujący poza 
konkursem gigantyczny, francusko- 
brytyjski Mari-Cha DI (długość 44 
m ) był szybszy od zwycięskiego 
jachtu o półtorej godziny.

Volvo 60 Nokia jest żaglowcem 
60-stopowym (18,5 m  długości) i 
do Hobart płynął ze średnią prędko­
ścią 15 węzłów (28 km/godz.).

Zdaniem organizatorów regat,

rekord Volvo 60 Nokia przetrwa de­
kady. „W  zeszłym roku mieliśmy 
sztorm, jaki zdarza się raz na sto lat. 
W  tym roku mieliśmy wiatr, który 
zdarza się raz na sto laf*-powiedział 

t  dyrektor zawodów Phil Thompson.
W  55 edygi regat Sydney-Ho­

bart brało udział 80 łodzi.
Poprzednia edycja, rozgrywana 

podczas sztormu o niebywałej sile, 
zakończyła się wielką tragedią: 12 
żaglowców zatonęło, 6  osób zginę­
ło, a  55 wyłowiono z  morza. Spo­
śród 115 jachtów, które wystarto­
wały z  Sydney, do Hobart dopłynęły
tylko 42.

Milenijny Maraton
1 Maratończycy pobiegną z papieskim błogosławieństwem

Z  p a p ie s k im  b ło g o s ła ­
w ieństw em  J a n a  P aw ia  I I ,  p od  
au sp ic jam i M ięd zy n aro d o w ej 
F e d e ra c j i  L e k k ie j  A t le ty k i  
(IA A F), w y s ta rtu je  1 s tyczn ia  
z  p lacu  Ś w .P io tra  w  W a ty k a ­
n ie  k ilk an aście  tysięcy osób n a  
t ra s ę  M ilen ijnego  M a ra to n u .

G rupa polskich biegaczy - 35 
zawodniczek i zawodników, do 
której dołączy ju ż  na m iejscu A r­
tur Osm an (KKS Ekspres Kato­
w ice ), u d a ła  s ię  a u to k a rem  z 
W arszawy do Rzymu.

„D o M aratonu  M ilenijnego 
przygotowywałem  się przez pięć

tygodni w  kraju - poinform ow ał 
m ie sz k a ją c y  w  Ł ą c z n e j k o ło  
K ie lc  A rtu r O sm an. - M iałem  
ostatnio dw a kontrolne starty. W  
Bardejowie na Słowacji wygra­
łem  bieg na 8 km , a  w Niemczech 
byłem  drugi na  10 km . Z  tego co 
w iem  w  R zym ie w ystąpi k ilku 
b a rd zo  dob ry ch  K en ijczy k ó w  
oraz innych zawodników. Trudno 
w ięc będzie mi nawiązać z  nimi 
walkę, ale m oże uda m i s ię upla­
sow ać w  czołowej dziesiątce” .

D ebiutantką będzie 19-letnia 
M onika K obrzyńska (KB Re- 
ebok W arszawa), której na  trasie

tow arzyć będzie  ojciec, Broni­
sław . P rzed  w yjazdem  pow ie­
dział: „M arzyłem o  takim właśnie 
pow itaniu 2000 roku w  obecno­
ści papieża ju ż  k ilka lat tem u, 
kiedy chyba nie  było jeszcze w  
zam yśle organizacji takiego bie­
gu w  Rzym ie”.

Zm arły w  listopadzie prezy­
dent IA A F Prim o Nebiolo zaape­
lo w a ł je s z c z e  w  s ie rp n iu  do 
w szystkich, 211 krajów  człon- p B I  
kowskich, aby w  biegu 1 stycznia 
każda narodow a federacja repre­
zentowana była chociażby symbo­
licznie, przez jedną  osobę.
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Nowa terapia leczenia nowotworów ■■■■ ■ ■ ■■ .m.

Szansa na życie
Chiński lekarz W ang Zegu- 

ang opracował nową metodę le­
czenia raka, która, jak  twierdzi 
gazeta „China Daily”, może zli­
kwidować komórki nowotworowe 
w  ciągu kwadransa.

W ang Z eguang, sp ecja lis ta  
tradycyjnej medycyny chińskiej, 
przez kilka lat pracował nad tą  me­
to d ą  w  klinice w  Los Angeles. 
Opiera się ona na analizie syste­
m u odpornościowego człowieka i 
wykorzystuje zdobycze biologii

m olekularnej. Po powrocie przed 
sześciu laty z  USA do Chin Wang 
Zeguang założył w  Pekinie Ośro­
dek Badań Genetycznych, konty­
nuując eksperymenty z  nowymi 
sposobami leczenia raka. Zapew­
nia on, że jego  metoda jes t sku­
teczna m.in. przy usuwaniu nowo­
tworów sutka, jajników i  macicy.

Bliższe informacje o  metodzie 
W ang Zeguanga m ożna znaleźć w 
Internecie, na stronie www.brm- 
wang.com.

Jak będzie obchodzony Nowy Rok ■— ■  — .......................

Kwiaty i pływające świeczki
T rzy  miliony pielgrzymów w  

Ziemi Świętej, 1,5 miliona Niem­
ców pod Bramą Brandenburską, 
milion Amerykanów na nowojor­
skim  Times Square i trzy m ilio­
ny Brazylijczyków na plaży w  Rio 
- tak niektórzy uczczą Nowy Rok.

Jednym  z  pierwszych państw, 
gdzie  p rzyw itany  zostan ie  rok 
2000, będzie niewielkie wyspiar- > 
skie Królestw o Tonga na połu­
dniowym Pacyfiku. Uroczystość 
milenium protestancki w  większo­
ści naród uczci śpiewaniem hym­
nów na cześć Stwórcy. Udział w 
o g ó lnonarodow ym  ch ó rze  m a 
wziąć 10 tysięcy ludzi. Zaśpiewa 
zatem  co dziesiąty Tongańczyk.

W  pobliżu wysp znajdzie się 
grecki statek „The Legends o f  the 
Sea”, który popłynie na Pacyfik na 
linię zmiany daty. W ten sposób 
jego  pasażerowie będą obchodzić 
nowy rok dwukrotnie. Gdy zegar
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wybije północ, statek przekroczy 
z  powrotem linię zmiany daty i znaj­
dzie się znów... w  roku 1999.

Największe św iętobędą mieli 
chrześcijanie. 2000-lecie Kościoła 
świętować będzie w Izraelu 3 m i­
liony chrześcijańskich pielgrzy­
mów, którzy przybędą do Ziemi 
Świętej.

W  W atykanie papież Jan P a ­
w eł II wygłosi o północy „Urbi et 
orbi”, a w  Bazylice Św. P iotra na­
stąpi uroczyste odśpiewanie „Te 
Deum”.

Nie gorzej bawić się będą Bra- 
zylijczycy, których 3 miliony poja­
w ią  się w  Rio de Janeiro na plaży 
Copacabana. B ędą oni wypusz­
czać do m orza kwiaty i pływające 
świeczki. Jest to afro-brazylijski 
zwyczaj związany z kultem bogini 
Iemanji. Jako ostatni Now y Rok 
powitają m ieszkańcy Haw ajów i 
Wysp Samoa.

Prom kosmiczny Discovery bezpiecznie wrócił na Ziemię po zakończeniu ośmiodniowej misji orbitalnej, w czasie 
której jego siedmioosobowa załoga wykonała skomplikowane prace naprawcze na teleskopie Hubble’a. Wahadło­
wiec wylądował na kosmodromie im. Kennedyego na Przylądku Canaveral, na Florydzie, w nocy z  poniedziałku na 
wtorek (o godz. 01.01 czasu warszawskiego). Lot Discovery miał trwać dziesięć dni, ale skrócono go do ośmiu, by 
zakończył się jeszcze w  tym roku, gdyż NASA nie chciała narażać wahadłowca i jego załogi na ewentualne kompli­
kacje, związane z informatyc2inym Problemem Roku 2000. Załogę promu tworzyło pięciu Amerykanów, Francuz 
Szwajcar. Wyremontowany przez nich teleskop Hubble’a ma wznowić prace badawcze w ciągu dwóch tygodni. 
NASA uznała misję Discoveryza wielki sukces. Astronauci wymienili komplet żyroskopów, regulujących ustawienie 
przyrządów obserwacyjnych w  przestrzeni, zainstalowali nowy nadajnik radiowy I nowy magnetofon cyfrowy, prze­
znaczony do rejestrowania wyników eksperymentów naukowych, a także kilka ekranów, mających osłaniać teleskop 
przed promieniami słonecznymi. W  tym celu trzy razy wychodzili w otwartą przestrzeń kosmiczną. Fot. EPA-ELTA
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6.00 - Dzień dobry. 8.00 - S. 
“Teletubbies”. 16.00 - Ferie 
szkolne. 16.50 - Wiadomości 
(ros.). 17.00 - Program białoru­
ski. 17.20 - S. dok. “Najsłyn­
niejsze historie miłosne XX w ”. 
17.45. -Chwile tysiąclecia. 18.00
- Film fab. “Tadas Blinda”. 18.45 
-Wiadomości 19.00-Film fab. 
‘Tadas Blinda”. 19,40 - “Bole­
ro* M. Ravela. 20.00 - Jeszcze 
nie śpij. 20.30 - Panorama. 21.00
- Rewizja. 21.45 - Film fab. 
“Piętnaście ulic”. 23.00 -Dzien­
nik wieczorny. 23.15 - Cd fil-

6.00 - Poranne koło. 8.20 - 
Prosto i jasno. 8.30 - S. “Miło­
sne więzy”. 9.15 - S. “Bez domu 
jest źle”. 9.45 - S. “Oszustwo”. 
10.30-Nurty. 11.15-Perspek­
tywy. 11.25 - Notatki gospo­
dyni 11.30 - Nasze zwierzęta.
12.00 - Notatki gospodyni. 
12.10 - Film anim. dla dzieci. 
12.20 - Film fab. “Złodzieje cza­
su”. 14.00 §§j “Kamila”. 14.50 - 
Złota parka. 15.35 - Co ludzie 
powiedzą. 16.00 - S. “Miłosne 
więzy”. 16.45 - S. “Bez domu 
jest źle”. 17.10 - S. “Oszustwo’4.
17.50 - Notatki gospodyni.
18.00 -Telegra. 18.10 - S. “Ka­
mila”. 19.00 - Wiadomości. 
1930 - Przebacz. 20.20 - Nos.
20.50-Prosto i jasno. 21.00-S.
“Grabieżcy”. 22.00-Wiadomo­
ści. 22.15 - Telegra. 22.25 - S. 
“Murphy Brown”. 22.50 - Film 

'k iym . “Klown”, 23.40 - S. “Na 
imięjej Nikita”.

6.00 - Spojrzenie. 6.20 - , 
Krwawa fala. 6.30 - Program 
V. Matulevićiusa. 7.00 - S. 
“Wiercipięta”. 7.45 - S. “Mi- 
lady”. 8.30 - S. “Cygańska mi­
łość”. 9.20 - S. “Komisarz Schi- 
manski”. 10.55 - Krwawa fala.
11.05 - Program V. Matulevi- 
ćiusa. 11.35 - Rowerowe show.
11.45 -_S. “Na zdrowie”. 12.10
- S. “Szczury wodne”. 13.00 - 
Telegra dla rodziny. 14.00 - 
Walka słów. 14.30 - Program 
V. Matulevićiusa. 15.00 - Kon­
cert. 16.00 - S. “Wiercipięta”.
16.45 - Wiadomości. 16.55 - 
Rowerowe show. 17.05 - S. 
“Milady”. 17.55 - S. “Cygań­
ska miłość”. 18.45 - Wiadomo­
ści. 19.10-Krwawa fala. 19.25
- TV dla kobiet 19.55 - Lote­
ria. 20.00 - Rowerowe show. 
20.15 - Tuzin. 20.45 - Show.
21.50 - Spojrzenie. 22.10 - Film 
fab. “Dentysta”. 23.50 - Ro­
werowe show. 24.00 - Krwa­
wa fala. 0.15-6 .00-DW.

6.20 - Teleshop. 6.55 - 
Film dla dzieci. 8.00 - Ś. “Bied­
na bogaczka”. 8.45 - S. “Moja 
kochana Izabela”. 10.20 - S. 
“Uroczy i dzielni”. 10.45 - 
Teleshop. 11.15 - Program A. 
Żukauskiene. 11.40 - Sektor X.
12.05 - Przegląd NBA. 12.30 - 
Zawody NBA. 13.15 - S. “Jes- 
sica Fletcher”. 14.00- S. “Pra­
wo i porządek”. 14.50 - Film 
anim* 15.15 - S. “Detektyw 
Magnum”. 16.00 - 3 minuty.
16.05 - S. “Moja kochana Iza­
bela”. 16.50-- Si “Femandes i 
Florencja”. 17.40 -S. “Uroczy 
i dzielni”. 18.05 - Metropol. 
18.10 -  S. “Biedna bogaczka”. 
19.00 - Wiadomości. 19.20 - 
Sport. 19.30 - Bez tabu. 20.00

- S. “Słoneczny patrol”. 21.00 
.-S, “W archiwum X”. 21.55- 
Wiadomości. 22i05 -  S. “Mil­
lennium”. 23.00 -S . “Żonaty i 
z  dziećmi”. 23.25 - “Prawo i 
porządek”.

pozdrów. 18.55 - Zniżki. 19.00
- Wiadomości (poi.). 19.10 - 
S “Gospodyni”. 20.00 - Kro­
niki wileńskie. Stary Nowy 
Rok. 20.30 - Warto odwiedzić. 
20.35 -  Film fab. “Nocne wy­
bryki”: 21.55 - Zniżki. 22.00 -

, Recepty. 22.10 - Oferta. 22.15
- Puls Wilna. 22.25 - Spojrze­
nie. 22.40 - Wiadomości (poi.).
22.50 - Na drogach Rosji.

8.00- Z  Wilna. 8.15 - Na 
powitanie Nowego Roku. 8.25
- Nasze ukochane zwierzęta. 
9.00 - Kanał muz. 10.00 - Cy­
tat dnia. 10.05 - Film fab. “Le­
genda o Wilczej Górze”. 11.40
- Dziękuję za zakup. 12.00 - Z 
Moskwy. 12.05 - Dzień po 
dniu. 14.00 - Z Moskwy. 
14.05 - Dziękuję za zakup. 
14.30 - S. “Po prostu Maria’-1: 
1^25 - Krótki kurs. 15.45 - 
Znak jakości. 16.00 - Na po­
witanie Nowego Roku. 16.10- 
Miejsce spotkania z A. Szara- 
pową. 16.35 - Kanał muz.
17.10 - Patrol drogowy. 17.20
- Witają gwiazdy. 17.30 - Wiek 
nr 20. Nasza wersja. 18.00 - S. 
“Dyżurna apteka”. 18.30 - Z 
Wilna. 18.45 - Na powitanie 
Nowego Roku. 18.55 - Ency­
klopedia win. 19.00 - Z Mo­
skwy. 19.25 - Miejsce spotka­
nia z A. Szarąpową. 19.40 - 
“Ja sama”. 20.45 - Znad Wilii 
TV. 21.15 -C i, którzy... 21.30
- Krótki kurs. 21.45 - Patrol 
drogowy. 22.00 - Z Wilna. 
22.20 - S. “Po prostu Maria”.
23.10 - Kanał muz. 23.40 - 
Patrol drogowy. 23.50 - Sr 
“Odrodzone płótna”.

16,30 - Bądźmy zdrowi. 
17.00 - S. “Gospodyni”. 17.50 
- Warto odwiedzić. 17.55 - Puls 
Wilna. 18.05 - Ofęrta. 18.10- 
Spojrzenie. 18.25 - Zadzwoń i

8.00, 11.00, 14.00, 17.00, 
.23.15 - Wiadomości. 8.15,16.00
- S. “Delikatna trucizna”. 9.15- 
Niezapomniane “Noworoczne 
płomyki” XX w. 10.05 - Filmy 
anim. 10.25 - S. “Skała złotej 
róży”. 10.50 - Biblioteka do­
mowa. 13.30 - Razem. 14.20- 
S. “Walki zwierząt”. 14.45 - 
Wspaniała kompania. 15.00 - 
Zew dżungli. 15.25 - Do lat 16
i więcej. 17.25 - Show. 18.00 - 
Człowiek i prawo. 18.45 - Film 
fab. “Sezon myśliwski”. 19.45
- Dobranoc, dzieci. 20.00 - 
Czas. 20.50 - Film fab. ‘Trzej 
muszkieterowie”. 22.45 - A. 
Gordon. Kolekcja błędów.

7.00, 8.00, 16.00, 18.00,
20.00,24.00 - Wiadomości. 8.20,
9.00 - Homeopatia i zdrowie.
8.30 - Arena - sport. 9.10 - S. 
“Cyganka”. 15.25'- S. “Zwy­
czajne prawdy”. 16.20 - Wieża.
17.00 -S. “Komisarz Rex”. 18.30 
_ s. “Z nowym szczęściem”. 
19.25 - Biała papuga. 20.45 - 
Komedia “Dziewczęta”. 22.35 
- Oddział dyżurny. 22.50 - K-2 
przedstawia. 0.20 - Program A.

j y p O L O N I A

7.00 - Kawa czy herbata.

8.45 - Dziennik krajowy. 9.10
- Sport-telegram. 9.15 - Kra­
kowskie Przedmieście. 9.25 ,- 
Giełda. 9.30 - Wiadomości. 
9.41 - Prognoza pogody. 9.45
- Ludzie listy piszą. 10.05 - 
„Klan” - serial prod. poi. 10.30
- Ala i As; Dlaczego lubimy 
święta? 10.55 - Mój ślad. 11.00
- „Jan Serce” - serial prod. poi.
11.45 - Forum Polonijne. 12.30
- „Gry i zabawy dorosłych 
pięknych dwudziestowiecz­
nych” - film dok. 13.00 - Wia­
domości. 13.15 - „Pola Negri”
- film dok. 13.45 - „Klan” - se­
rial prod. poi. 14.10 - Kawale- 
rzyści naszych czasów. 14.30
- Krzyżówka szczęścia. 14.55
- Zaproszenie - program kra­
joznawczy. 15.15 - Wieści po­
lonijne. 15.25 - Oto Polska.
15.55 - Uczmy się polskiego.
16.30 - Wiadomości. 16.40 - 
Fotografia według ... 17.00 - 
Panorama. 17.10-Rower Bła­
żeja. 17.15 - Teleexpress Ju­
nior. 17.20 - Rower Błażeja.
18.00 - Teleexpress. 18.15 - Ala 
i As. 18.40 - Mój ślad. 18.45 -
Magazyn olimpijski. 19.10 - 
Magazyn turystyczny. 19.30
- Teledyski na życzenie. 19.40
- Gość Jedynki. 19.50 -„Klan”
- serial prod. poi. 20.15 - Do­
branocka. 20.30 - Wiadomości.
20.55 - Prognoza pogody. 
20.58 - Sport. 21.00 - „Suk­
ces” - serial prod. poi. 21.50 - 
Piosenki z autografem. 22.35 - 
Forum Polonijne. 22.50 - Od 
potopu do ekumenizmu. 23.10
- Przegląd Prasy Polonijnej.
23.30 - Panorama. 23.50 - 
Sport-telegram. 24.00 - Forum 
_ program publ. 0.45 - Pegaz 
tygodnia. 1.00 - Monitor Wia­
domości. 1.30 - TV Polonia 
zaprasza. 1.35 - Magazyn tu­
rystyczny. 1.55 - „Klan” - se­
rial prod. poi. 2.20 -̂ „Krecik. - 
serial anim. dla dzieci. 2.30- 
Wiadomości 2.55 - Sport 2.59 
. Prognoza pogody. 3.00 -

\,Sukces” - serial prod poi. 3.50
- Piosenki z autografem. 4.35 - 
Forum.Poloniine. 4.-50 ---Od 
potopu do ekumenizmu. 5.10
- Przegląd Prasy Polonijnej. 
5.301 Panorama. 5.50 - Sport- 
telegram. 6.00 - Forum - pro­
gram publ. 6.45 - Pegaz tygo­
dnia.

4 ^ § p p S
7.00 -  Piosenka na życze­

nie. 8.00 -  „Szaleję za tobą” -  
ameryk. serial komed. 8.30 -  
Polityczne graffiti. 8.35 -  „Ju-- 
rnanji” -  anim. serial dla dziwi.
9.00 -  „Czarodziejka z Księ­
życa” -  serial anim. 9.30 -  
„Miasteczko Evening Shade” -  
ameryk serial komed. 10.00 -  
„Karolina w mieście” - ameryk. 
serial komed 10.30-„Paloma”
-  meksyk, telenowela. 11.30— 
„Luz Maria” (Peru). 12.25 -  
Syndrom 2000. 12.35—„F/X
-  ameryk. serial sensac. 13.30
-  Disco Relax. 14.30 -  „Gra­
czykowie” - poi. serial komed.
15.00-N a każdy temat. 16.00
- „Jumanji” - anim. serial dla 
dzieci. 16.30 - Informacje.
16.55 -  „Herkules” (USA).
17.45 -  „Alvaro” (Brazylia, 
1998). 18.45 -  „Luz Maria” 
(Peru). 19.40 - Super Express 
TV. 19.55 - Informacje. 20.00
-  Prognoza pogody. 20.05 - 
„Paloma” - meksyk, telenowe­
la. 21.00 -  „Rodzina zastęp­
cza” - poi. serial komed.-oby-

~c2ajr21.30 - „Prawdziwi męż­
czyźni”  (USA). 21.50-Loso­
wanie Lotto i Szczęśliwego 
Numerka. 23.05-„Przyjacie­
le” - serial komed. 23.35 - 
Wyniki losowania LOTTO. 
23 40 -  Informacje i biznes in- 
fonnacje. 23.55 -  Prognoza 
pogody. 24.00 -  Polityczne 
graffiti. 0.15 -  Macie co chce­
cie. 0.45 -  Super Ejtpress IV.
1 00- Ona będzie miaia dziec­
ko” (USA). 2 .5 0 -Muzyką na
bis.
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Zm iany pogody nie będzie

Dziś na Litw ie zachm urzenie z  przejaśn ienia­
m i, lo k aln e  o p ad y  śn iegu , zam ieć, goło ledź.
W ia tr północno-wschodni, 5-10 m /sek.

W  W ilnie w nocy 3-8 stopni m rozu, w  dzień - od -Z do -7

*t0  W ciągu  następnych dwóch d n i nieduże opady śniegu. Tem­
p e ra tu ra  w nocy 2-7 stopni m rozu, lokalnie do  12 stopni m ro- 
zu, w dzień od -1 do -6 stopni. ______________ __________

Litewskie Radio 
zaprasza codziennie o godz. 17 min. 30 
do słuchania na falach FM-105,1 MHz |  
audycji w Języku poteWm. =
Życzymy dobrego odbioru! _______ s

IJM
W y n ajm ę  jed n o p o k o jo w e  

m ieszkanie w  W ilnie.
Tel. 42-69-63, 8-238-61216 

(w ieczorem ).

Mężczyzna poszukuje pracy 
deklaranta dokumentów celnych.

Teł. 47-50-21.

Drogo skupujem y złom  me­
tali ko lorow ych.

V iłn iu s , t e ł . :  7 7 -8 6 -4 3  
(godz. 9.00-17.00 w dniach  p ra ­
cy), 8 -298-41237 (w ieczorem  
w dni wolne). (Zam. 331)

UAB „KAIDAS”
organizu je podróże kom er­

cyjne na B iałoruś (m iasto Ba- 
ranow icze).

TeL: 42-72-92 (od godz. 9.00 
d o  16.00), 32 -09-56  (w ieczo­
rem ). (Zam. 437)

F irm a  niedrogo nap raw ia  
m iękkie meble. J e s t tran sp o rt.

V ilnius, tel. 67-80-15.
(Zam. 268)

N ied ro g o  fo to g ra fu je m y  i 
f ilm u je m y  w ese la  o r a z  in n e  
uroczystości.

TeL 57-28-15, 8-288-10145.
(Zam. 203)

M ężczyzna (25 lat), posiada­
jący  w łasny sam ochód, poszu­
k u je  p rac y  k ierow cy  lu b  m e­
ch an ik a  sam ochodow ego.

T el. 4 5 -1 8 -6 1  o d  g o d z . 
19.00.

Specjalista od kom puterów  
poszukuje pracy. Insta lacja, ob­
sługa, napraw a, in fo rm atyka .

TeL 44-05-28 od godz. 18.00.

P raca dla osób energicznych.
VUnius, tel. 72-20-13.
S tro n a  in ternetow a h ttp : // 

Lotos, h y p e rm art, net.
(Zam. 451)

&
£  Bezjriatnię dobieramy 
H  i soczewki kontaktowe. 

Ś wiąteczne zniżk i! 
Soczewki- Zniżka do 40%
Dobia^my Wlary-.-Xontaktowc soczewki 
znanych firm światowych i środki 
ichkóoserwagl
Udzielamy konsultacji wsprawie 8
operacji oczu. Konsultacja lekarza-okulisty, g 
wszechstronne badanie oka. fi
ZSA “Figaro1’, VUnłu», Anłakainio 51, gab.154,

Gazeta

“Echo Litwy”
ogłasza konkurs na 

nieetatowego 
agenta reklamy.

Zwracać się pod numerem 
tel. 4274 71 od godz. 9 do 17.

OGŁOSZENIA
Środa, 29 grudnia 1999 r.

K U R IE R
WILEŃSKI

-t r n N *

na

pReHUM0,A'T'1‘ 
2000  OK

Wydanie codzienne  -  Indeks 0044
1 m ies. 3 m ies. 6  mies.

19 Lt m  57 U 114 Lt

Dla inwalidów I I I I  grupy, emerytów  
i  mieszkańców wsi - indeks 0227 KURS WALUT

1 m ies.__  3.m ies. 6  m ies. B a n k  L i te w s k i
16 Lt | 48  U 9 6  Lt O ficjalny  k u rs

Wydanie sobotnie ■ indeks 0172 n a  29 g ru d n ia  1999 r.

1 m ies. | 3  m ies. 6  m ies. R elacja lita  do w alut obcych

3 .90  U  i 11,70 U 23,40 Lt Nazwa waluty Lt/za jedn. walut.

“Kurier Wileński” można zaprenumerować 
w  każdym urzędzie pocztowym

Wydanie codzienne w  księgarniach 
S.K., Auśros Vartq 9; “Elephas", Olandą 3;
w  szkołach

1 mies. i ^  mies. I 6  mies.

13 L i | 39 U J 78 Lt

Wydanie codzienne w  redakcji

1 m ies. 
12 U

3 m ies. 
36 U

6 m ies. 

72  Lt

Prenumerata dla czytelników za granicą

1 m ies. i 6 m ies. j 12 m ies. 
16 USD : 96 USD 192 USD

Konto bankow e: Lietuvos Ta up o m asis bankas,
Sostinćs skyrius, Paśilaićln klientu aptam avim o poskyris 
b/k 60111, a/s 1129001102, valiulinć s -ta  Nr. 1871006099

Ka le n d a riu m
* Ś roda (29JO I) jes t 363 

dniem  1999 r. Do 2000 roku 
pozostało 2 dni.

* Z nak  Zodiaku - Strzelec.
* Im ieniny: A spazji, Da­

w ida, Dom inika, M arcina.
* W schód Słońca -  7.42, 

zachód - 14.59. Długość dnia 
-  7  godz. 17 min.

* Księżyc. O statn ia  kwa­
d ra  -  15,05.

Wyniki losowania z dnia 
27 12 1999 
Nr 1287

03  0 4  0 5  0 8  15 17 18 2 5  27 29  31 3 3  34  4 2  4 6  4 7  48  54  5 6  60

Dolar USD 
UE euro 
Dolar australijski 
100 tys. rubli 
białoruskich 
Korona czeska' 
Korona duńska 
Funtbrytyjski 
Korona estońska

4,0000
4,0524
2,5800

0,4469
0,1121
0,5444.
6,4660
0,2589

S ta le  s p rz e d a ję  św in ie  be­
konow e (żyw iec lu b  rąb an k ę ). 
D ostarczę n a  zam ów ienie.

Tel. 59-02-54. (Zam. 444)

M ężczyzna, m ający  ciężaro? 
wy m ikrobus, poszuku je  p racy  
k ierow cy .

Tel. 48-07-74, 8-287-95 686.

D u ż y  w ybór książek i
20% zniżka -  

to piękny św iąteczny  
prezent księgam i 

Stanisława Korczyńskiego.

Swdecm ie/
1

100 jenów japońskich 3,9099
Dolar kanadyjski 2,7425
Łat łotewski 6,8435
Złoty polski 0,9697
Korona norweska 0,5003
Rubel rosyjski 0,1474
Korona szwedzka 0,4722
Frank szwajcarski 2,5225
100 ty sjir  tureckich 0,7424
Griwna ukraińska 0,7067
100 forintów węgierskich1,5875 
10 tys. rumuńskich lei 2,2155

Ustalony kurs przeliczania 
euro i walut narodowych 

państw strefy euro 
(jednostki waluty narodowej 

za 1 euro)
0,787564 funta irlandzkiego 
13,7603 szylinga austriackiego
40.3399 franka belgijskiego 
166,386 pesety hiszpańskiej 
1936,27 lira włoskiego
40.3399 franka luksemburskiego 
2^0371 guldena holenderskiego 
200,482 eskudo portugalskiego 
6,55957 franka francuskiego 
5,94573 maiki fińskiej 
1,95583 maiki niemieckiej

G A B IN E T  L A S E R O T E R A P H IE C H O S K O P H  
Dokonuje diagnostyki i ultradźwiękowych badań narządów wewnętrznych i 

leczenia laserem: zwyrodnienia kręgosłupa, alergii, zapalenia zatok, zapalenia pę­
cherzyka żółciowego, zapalenia trzustki, choroby wrzodowej, kurzajek u dzieci. 

Tel. 69-27-38,65-22-28. (Zam. 435)

P rz e d s ię b io rs tw o  „A n - 
ta rk t is ”  n a p ra w ia  lodówki 
w  W iln ie , jeg o  o ko licach  i 
n a  działkach .

G w aranc ja  - 1  rok.
M lnius, teL 75-24-79, 46- 

71-78,8-299-90213. (Zam. 11)

$  KURIER.
WILEŃSKI

Wydawca ZSA .Kurier Wileński* 
Drukuje SA .Spauda"

Redaktor naczelny 
Z ygm unt ŻDA NO W ICZ

Adres: Laisv£s pr. 60 
2056 Viłnius. Uetuvos Respublika 

Indeks 0044 SL322.
ISSN 1392-0405 

E-MaH adres: kurler_w@post 5d.lt

R e d a k to r n a c z e ln y  (tel. 42-79- 
0 1), d y re k to r spółki Jan Czepukowlcz 
(tel. 42-79-73). za s tę p cy  re d a k to ra : 
Krystyna Adamowicz, Aleksander Boro­
wik (tel. 42-79-04). Zbigniew Markowicz 
(tel. 42-72-78). s ek retarz redakcJIAn- 
drzej Malkianis. zastępca sekretarza: 
Marian Sipowicz (tel. 42-79-49).

DZIAŁY: p o lityk a  -  Paweł Kobak (tel. 
42-79-64). g o s p o d a rk a  -  Julltta Tryk 
(tel. 42-79-68). ż y c ie  w s i, e k o lo g ia  - 
Danuta Danowska (tel. 42-79-68). sto­
lica -  Helena Gładkowska (tel. 42-79- 
68). s zk o ln ic tw o  -  (tel. 42-79-04). kul­
tu ra , „V lln la n a~  -  Halina Jotkiałło (tel.

42- 79-68). lite ra tu ra  I sztuk a  -Ałwida 
Bajor (teł. 42-79-64). p ra w o rzą d n o ś ć  - 
Irena Litwin (tel. 42-79-64). zd ro w ie  - 
Sabina Kozłowska (teł. 42-90-81). m ło­
d z ie ż o w y  -  Agnieszka Skinder (tel. 42- 
90-81). fo to re p o rte r -  Marian Palusz­
kiewicz (tel. 42-78-63). k o m e rc y jn y  -  
Dariusz Guszcza (teł. 42-78-90). rek la ­
m a - (tel. 42-69-63). k o lp o rta ż - Lucja 
Stankevićiutć -  (tel. 42-69-63).reJon so- 
lecznick l -  Piotr Ryngiewlcz (tel. 8-250- 
52780). re jo n  tro c k i -  Danuta Raczyń­
ska (tel.8-238-61216)

D yż . re d aktor H alina  J O T K IA Ł Ł O

„K u rie r W ileński” p rz y jm u je  ogłoszenia  I reklam ę p od adresem : 
D om  Prasy, Laisves pr. 60 , piętro 11, pok ój 11 04 , 

tel. 4 2 -6 9 -6 3 , fax 4 2 -7 2 -6 5 ,w  d niach pracy od  g o d z. 8 .0 0  d o  1 7 .0 0 . 
Za treść ogłoszeń redakcja nie odpowiada.

Opinie Czytelników zawarte w  Ich listach nie zawsze są zbieżne z opinią redakcji.


